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Zamordowanie Stalina.
Zamachu dokonał Woroszyłow i objął władzę Rosji.

Komunikacja telefoniczna i kolejowa z Sowietami przerwana.
LONDYN, 22 11. (wł.) Do Lon­

dynu dotarła dziś sensacyjna w ia­
domość jakoby dziś rano, w siedzi­
bie swej na Kremlu zamordowany 
został dykta tor sowiecki, Stalin.

Zamachu miał dokonać dowód­
ca czerwonej arm ji, Woroszyłow, 
który po dokonanym fakcie objął 
natychm iast władzę.

W Sztokholmie i Helsingforsie 
okazały się dzisiaj nadzwyczajne 
riodalki p'sm, donoszące o przewro­
cie i zamordowaniu Stalina.

Pisma stw ierdzają przytem, że 
dyktatura w Rosji została obalona.

Wiadomości o zamordowaniu Sta 
lina wywołały na giełdzie nowojor­
skiej wielkie podniecenie i zdener­
wowanie.

Połączenia telefoniczne z Sowie­
tami są przerwane, srranica jest 
zamknięta i komunikacja się nie 
odbywa.

W ARSZAW A, 22. 11. (wł.) W ia 
domości o przewrocie w Rosji i za­
mordowaniu S talina wywołały w  
W arszawie zrozumiałą sensację. 
W prawdzie w godzinach popołud­
niowych P . A. T. zaprzeczyła tym  
wieściom, jednakże napływające de 
pesze z zagranicy potwierdzały w 
dalszym ciągu wiadomość o prze­
wrocie. "  .

Redakcje pism warszawskich nie 
mogły uzyskać bezpośredniego po­

łączenia telefonicznego z Sowieta­
mi. Wieczorem niektóre pisma za­
mówiły rozmowy telefoniczne drogą 
okólną.

K A TA STR O FA  CZERWONO A.
W czoraj nastąpiła w obrotach 

pozagiełdowych w  W arszawie na­
gła zniżka kursu czerwoóca so­
wieckiego, k tóry spadł poniżej 5 zł. 
Odbioreów na w alutę sowiecką zupeł 
nie nie było.

P O D Z I Ę K O W A N I E .

m atce
Tym. k tórzy  oddali o sta tn ią  p rzysługę  najdroższej naszej żonie i

ZWYŻKA A K C Y J PO L SK IC H  
w Londynie.

LONDYN, 22. 11. (wł.) Na gieł­
dzie londyńskiej, z racji zwycię­
stwa listy marszałka Piłsudskiego 
w wyborach, zwyżkowały akcje ban 
ku polskiego. W  dniu wczorajszym 
akcje notowano na 163 zł.

SZEF LO TN ICTW A  BUŁGAR­
SK IEG O  W  W A RSZA W IE.
WARSZAW A, 22 11. (wł.) Do 

W arszawy przyjeżdża w najbliż­
szych dniach szef lotnictwa bułgar­
skiego, Czokojeff, celem omówienia 
nowej linji lotniczej pomiędzy Pol. 
ską a Bułgarią. L inja ta połączy 
również Polskę z Angorą, stolicą 
Turcji.

ZA POLEGŁYCH FRANCUZÓW  
na Śląsku.

KATOW ICE, 22. 11. (wł.) Dzi­
siaj odbyło się w Katowicach w ko­
ściele Panny M arji żałobne nabo­
żeństwo za dusze 120 oficerów i sze­
regowych francuskich, poległych w 
czasie walk plebiscytowych.

SAMOTNY LOT Z A N G L JI 
DO JA P O N JI.

LONDYN, 22. 11. Według donie 
sień z Tokjo letniczka angielska Bru 
ce wylądowała w Osaka, kończąc w 
fen sposób szczęśliwie pierwszy sa 
ruotny lot z Anglji do Japonji. Pani 
Bruce zgotowali Japończycy niezwy 
kle gorące przyjęcie.

Ś. f  P-
Helenie z CiesielsfcScii
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Najwyższa izba kontra!: państwa
ujawniła skandaliczną gospodarkę rachunkową w sejmie.

WARSZAW A, 22. 11. (wł.) Naj 
wyższa izba kontroli państwa prze 
prowadziła sprawdzenie ksiąg ra­
chunkowych w sejmie, która wyka 
zała nieprawdopodobną wprost roz 
rzutność i skandaliczną gospodarkę, 
prowadzoną w sejmie.

W edług regulaminu sejmowego 
marszałkowi sejmu przysługuje pra 
wo przesuwania pieniędzy z jednej 
pozycji na drugą. Okazało się, że 
były takie przesunięcia, jakgdyby 
umyślnie chciano przekroczyć zakre 
ślony budżet sejmowy.

A więc na personel sejmowy wy 
dano o 142.000 zł. za dużo, na druki
— o 122.000 zł.

W rachunkach sejmowych figuru 
ją np, takie pozycje: biurko dla mar 
szałka sejmu — 1.600 zł., fotele po 
500 zł., odnowienie w krótkim czasie 
tych foteli po 300 zł., meble do sejmu
— 8.000 zł., odnowienie tych mebli
— 8.000 zł., ohrazy — 1500 zł., rad jo 
aparat dla marszałka sejmu w r.1928
— 508 zł., w roku bieżącym — nowy 
radjoaparat za 2.558 zł.

Znaleziono w biurze rachunko­
wym sejmowym fikcyjne rachunki, 
wystawuone przez dostawców sejmo 
wych. Pieniądze na zapłacenie do­
stawcom były pobierane ze skarbu 
państwa, a dostawcy je otrzymali 
z wielkiem opóźnieniem.

Następnie stwierdzono, że kasa 
sejmowa udzielała pożyczek róż­
nym posłom, urzędnikom kancelarji 
sejmowej i  delegatowi najwyższej 
izby kontroli państwa, który właści 
wie miał czuwać nad budżetem sej 
mowyrn.

Powyższe odkrycie •wywołało w  
kołach politycznych olbrzymią sen­
sację.

NOW E LIN  J E  T E L E FO N IC Z N E
W ARSZAW A, 22. 11. (wł.) Mini 

sterjum  poczt i telegrafów urucho­
miło nowe lin je telefoniczne w urzę 
dach pocztowych w M iejskiej Dą­
browie, pow. Kozienice i SulLsławi- 
eack, pow. Sandomierz.

Z A U R EO LI — W  N IE Ł A SK Ę . 
Najgorliwszy bolszewik oskarżony; 

o szpiegostwo.
MOSKWA, 22. 11. W Leningra­

dzie został aresztowany jeden z o- 
statnich mohikamów rewolucji bol­
szewickiej, b. m arynarz floty car­
skiej Argamakow, który w  czasie 
zamachu stanu w  Piotrogradzie 
pierwszy rozpoczął bombardowanie 
pałacu Zimowego z dział krążowni 
ka „A w rora“.

Argamakow po rewolucji praco­
wał w dowództwie sowieckiej floty 
wojennej na B ałtyku Ostatnio posą 
dzono go o szpiegostwo i zdradę sta 
nu  na  korzyść pewnego państw a 
europejskiego, które posiada wiel­
kie wpływy w Sowietach.

Zapewne chodzi tu  o Niemcy.

A RESZTO W A N IE B. PO SŁA  
za działalność wywrotową.

LWÓW, 22. 11. (wł.) We wsi 
Mokra Strona, pow. Przeworsk* 
aresztowano byłego posła stronnic­
tw a chłopskiego, Stanisławui Jan u ­
sza, którego przewieziono do więzie 
n ia w Rzeszowie.

B. pośeł Janusz oskarżony jest 
o utrzym ywanie kontaktu z p a rtją  
komunistyczną w  Krakowie.

W Y K RY CIE S Z A JK I SZPIEGÓW 
S K IE J

na pograniczu polsko-Iitewskiein.
W ILNO, 22. 11. (wł.) Na pogra­

niczu polsko - litewskiem we wsi 
K oltynianka w ykryto aferę szpie­
gowską na rzecz Litwy.

5-ciu mieszkańców tej wsi za na­
leżenie do te j afery  aresztowano. 
W  czasie rewizji w mieszkaniach 
szpiegów, znaleziono wiele obciąża­
jącego m aterjału, jak  plany, foto­
g raf je i t. d.

W IL K I W  W ILEŃSZCZYŹNIE.
W ILNO, 22. 11. (wł.) Koło Mo- 

łodeezna ukazały się dzisiaj stada 
wilków, które wyrządziły duże 
szkody.

W e wsi Rakowska wilki napa­
dły na polski oddział KOP-u, k tó iy  
ogniem karabinów zabił dwa wilki.
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Curtius zapowiada żądanie rewizji granie.
Polemizuje wyniośle z  premierem Francji Tardleum, żąda, aby  

„serio44 powiedzieć, czy żądanie rewizji oznacza wojnę.
B ER L IN . 22. 1L PAT. M inister 

Curtius wygłosił dziś w radzie związ 
kowej obszerne expose o polityce za 
granicznej Niemiec.

Między innemi mówił:
„Oddawna już są widoczne prze­

ciwieństwa między^ poglądami za­
sadniczemu elementów postępowych, 
a polityką skostniałego status quo. 
Od 11-stu z górą la t odwołujemy się 
do wskazań historji. Przypom inam  
oświadczenie niemieckiej delegacji 
pokojowej w W ersalu, przypomi­
nam ostrzeżenie memorjału niemiec 
kiego z roku 1923: — „rozwój nie 
stoi na miejscu". Niech mi będzie 
wolno przypomnieć również ów wiel 
ki moment w debatach lokam eń- 
skich, w których chodziło o zróżnicz 
kowanie naszego stanowiska wobec 
naszych granic zachodnich i wschód 
nich. Czy mam przypomnieć owe 
liczne publiczne oświadczenie Stre- 
semanna i innych ministrów nie­
mieckich, przeniknięte tą  samą m y 
ślą?

Czyż nie jest już oddawna dla ca 
lego św iata notorycznym faktem, iż 
naród niemiecki uważa za rzecz nie 
możliwą pogodzić się poprostu z o- 
becnym stanem spraw  zwłaszcza na 
wschodzie? P rem jer Tardieu myli 
się sądząc, że Niemcy lekkomyślnie 
w ysunęły ideę rewizji. Popełnia on 
jednak jeszcze cięższy błąd ja ­
ko mąż stanu, w yrażając pogląd, że 
już sarno wysunięcie pewnych kwe 
sty j równoznacznejest z wojną. Gdy 
by to było słuszne, wówczas należa­
łoby to ser jo powiedzieć. W szelką na 
dzieję pomyślnej przyszłości, n ietyl 
ko dla Niemiec, ale i dla Europy, na 
leżałoby uważać za z góry straconą.

W  epoce w spółpracy międzyna­
rodowej musi się znaleźć droga po­

kojowa, na której możnaby uzgod­
nić postulaty życiowe poszczegól­
nych narodów.

W końcu minister polemizował z 
in terpretacją  art. 19 paktu ligi, wy 
powiedzianą przez prem jera T a r­

dieu, i wyraził ubolewanie, że F ran ­
cja już teraz zapowiada swą goto­
wość obronną na wypadek wystą 
pień Niemiec z żądaniem zmiany 
stosunków, unormowanych trak ta ­
tem wersalskim.

Konwent senjorów zajmie s ;q ustaleniem porządku
prac sejm owych.

W ARSZAW A, 22. 11. (wł.) Zgod­
nie ze zwyczajami parlam entarne- 
mi, zaraz po ukonstytuow aniu się 
nowego sejmu, zwołany zostanie 
konwent senjorów, dla omówienia 
prac w sejmie przed ferjam i zimo- 
wemi.

Przedewszystkiem sejm zajmie 
się budżetem na rok 1931-32, oraz

przyjęciem nowych ustaw.
W  hotelu sejmowym opróżnione 

zostały mieszkania po byłych po­
słach, którzy nie zostali wybrani 
do nowego sejmu. W  hotelu sejmo­
wym przeprow adzany jest remont 
na przyjęcie nowych posłów, którzy 
w przyszłym tygodniu zjawią się w 
W arszawie.

Ksiądz greckc-katolicki wzywa do mordowania
polaków.

LWÓW, 22. 11. (wł.) W  Bucza- 
czu prowadzone jest dochodzenie 
przeciwko księdzu grecko - katolic­
kiemu Skobelskiemu, zam. we wsi. 
Ostrej, za to, że groził rusinom, iż 
w  razie gdyby sprzedawali nabiał 
polakom, nie będzie ich spowiadał. 
N astępnie za to, że podczas lekcji

relig ji podburzał uczniów rusinów, 
by mordowali polaków. Skutek tego 
podżegania uczniów - rusinów był 
taki, że napadli oni na  uczniów-po- 
laków i dotkliwie ich pobili.

Ksiądz Skobelski uciekł ze wsi. 
Policja poszukuje go.

Straszna katastrofa expressu paryskiego.
P arow óz  i trzy w agony w nurtach Loary. — W szyscy pa­

sażerow ie utonęli w  wezbranej rzece.

O G R A N IC ZEN IE BUDŻETÓW  
W O JSK O W Y CH .

Zwycięstwo francuskiej metody 
rozbrojenia.

G EN EW A , 22. 11. K om isja przy 
gotowawcza konferencji rozbrojenio 
wej zakończyła rozpatryw anie spra­
w y ograniczeń budżetowych i od­
rzuciła 8 głosami przeciwko 7 wnio 
sek angielski, przew idujący ograni­
czenie poszczególnych budżetów 
oddzielnych kategorji broni, uchwa­
lając natom iast propozycję francu­
ską. popartą przez delegata Jugo- 
sławji, przew idującą ograniczenie 
całości budżetów wojskowych.

SK A Z A N IE  SZ PIE G A  W  KATO ­
W ICACH.

Stał na usługach niemieckiego wy­
wiadu w Bytomiu.

K A TO W IC E, 22. 11. Przed są­
dem okręgowym karnym  w K atow i­
cach odbyła się rozpraw a przeciwko 
20-letniemu Romanowi Oleschowi, 
oskarżonemu o szpiegostwo na rzecz 
Niemiec.

Olesch zajęty  jako dozorca w 
hucie Baildon stał na usługach nie­
mieckiej placówki w Bytomiu, któ­
rą  informował o produkcji i dosta­
wie broni i am unicji

Trybunał, biorąc pod uwagę mło 
dy wiek oskarżonego, skazał go na 
6 miesięcy więzienia z pozbawie­
niem praw  obywatelskich na prze­
ciąg 3 lat.

NIEM CY  O B N IŻ A JĄ  C EN Ę 
W ĘG LA  

o 1 markę 50 fen. na tonie, 
czyli o 9 proc.

B E R L IN , 22. 11. Reńsko .  west­
falski syndykat węglowy uchwalił 
wczoraj wprowadzić zniżkę cen wę­
gla z dniem 1 grudnia r. b.

Uchwała ta  je st niespodzianką, 
ponieważ wychodzi poza granicę 
zapowiedzianą przez kanclerza.

Zniżka ta  m iała wynosił 6 proc. 
P rzy  cenach za węgiel chodzi tym  
razem o zniżkę o 1 m arkę 50 fen. od 
tony, t. zn. o zniżkę w wysokości 9 
proc. (PA T).

PARYŻ, 22. 11. W czoraj o g. 10 
wieczorem między stacjam i Ouclon 
i  Clermont pociąg pospieszny P a ­
ryż — Nantes wykoleił się w skutek 
obsunięcia się rozmokłego nasypu.

Parowóz oderwał się od pocią­
gu i z całym rozpędem runął do rzeki 
Loary. T rzy  następne wagony, w 
tern dwa osobowe, przewróciły się 
i osunęły również na  dno wezbranej 
rzeki. Reszta wagonów została po­
ważnie uszkodzona.

Z Nantes wysłano pociąg ratow ­
niczy, jednak prace z powodu ciem 
noś ci i wysokiego stanu wody na 
Loarze są bardzo utrudnione.

W agony są pogrążone na  kilka 
metrów pod powierzchnią wody. P a  
sażerowie, jadący obu zatopionemi 
wagonami, zginęli. W  innych wago

nach je st wielu rannych. Liczby o- 
f ia r  nie udało się dotychczas usta­
lić naw et w przybliżeniu. Zginął 
również maszynista, natom iast pa­
lacz zdołał wyskoczyć z lokomoty­
wy i uratować się.

Niezwykłe tragiczną śmiercią 
zginął dróżnik, k tó ry  zauważywszy 
podczas obchodu podmycie toru, 
chciał ostrzec pociąg przed niebez­
pieczeństwem. Z la tarn ią  w ręku 
biegł on naprzeciw  pociągu, stara­
jąc się rozpaczliwemi sygnałami 
świetlnemi zatrzymać go. Maszyni­
sta nie zdążył zahamować pociągu 
i nieszczęśliwy dróżnik zginął pod 
kołami parowozu, który w kilka 
chwil później stoczył się w nu rty  
rzeki.

W pogoni za bandytą i jego kochanką.
P od czas  strzelaniny zraniono kbku policjantów. 

Zbrodnicza para zabita.
i zaczął strzelać przez otwór w 
drzwiach. Jeden  z urzędników poli­
cyjnych został ciężko ranny, drugi 
zdołał ujść i przyprowadzić posiłku 

W yw iązała się form alna bitwa. 
Policjanci szturmem zdobywali 

pokój. Podczas strzelaniny jeszcze 
jeden policjant został ciężko ranny 
w brzuch. Gdy pokój był już pełen 
gęstego dymu, w oknie ukazał się 
chłopiec, k tóry  zawołał do policjan­
tów;, że jego rodzice już nie żyją. 
Policja w targnęła do w nętrza i zna­
lazła koło łóżka ciała A lm ara i jego 
kochanki, k tóra była już m artwa. 
N atom iast A lm ara dawał jeszcze 
oznaki życia, lecz przewieziony do 
szpitala, zmarł.

PARYŻ, 22. 11. Pew ien mały ho 
telik w centrum  P aryża był widow­
nią zaciętej walki pomiędzy poli- 
eją a niebezpiecznym hiszpańskim 
przestępcą krym inalnym  nazwi­
skiem Almara.

H iszpan zamieszkiwał w hotelu 
ze swoją 28-ietnią kochanką i 6-let- 
niem dzieckiem. Zbrodnicza para 
była kilkakrotnie skazana na w yda 
lenie z F rancji za popełnienie k ra ­
dzieży, lecz za kążdym razem potrą  
fila  zmylić czujność wdadz i powró­
cić na  tery torjum  francuskie. Obec 
nie A lm ara został skazany na karę 
wdęzięnia.

Gdy policjanci udali się do hote 
lu  celem zaaresztowania go, Alma­
ra  zatarasował się w swym pokoju

K orzystajcie a nadzw yczajnej o k a z j i . .

Zegarek kryły „Aft KIER44 ze złotaJb,
am erykańsk iego  z trzem a kopertam i 

T Y L K O  Z A  Z Ł . 10.17
W A  ?am. zŁ 60. — aic n ie  różniącego się od praw dziw ego

z]eta  14 kar. W ysy łam y n a  listow ne zam ów ienie zega; 
*  r t k  p rak tyczny , m odny, o ch ran ia jący  od kurzu , ja k  i

od rozbicia sie szkła, p łask i, w yregulow any do m in u ty  
„A nkier" z g w aran c ją  15 le tn ia , 2 sz tuk i zł. 19.65. Lepsze 

go g a tu n k u  14. 16, 18, 24, 30, 35 zł. Te sam e odkry te  7, 9, 13.50 18, 22, 33, 4j . 
Z egarek m ęski lub  dam ski n a  rękę  11, 13, 15, 16, 23 zł. Budziki s.o .ow e 10, 12, i4. 
D ew izki z am er. złota 1 50, 2, 3.50, 5, 8. Za koszta p rzesy łk i płaci kupu jący , łve 
k laiaow y zegarek nik low y zł. 4.87. F ah r. Zeg.

„PE R FE C T W A T O H " M. W arszaw a,
S krzynka  Pocztow a 808. 

O trzym ujem y  moc listów  dziękczynnych. __________

€

Z D E R Z E N I E  S T Ę  P O C I Ą G Ó W  
na stacji Ostrów.

OSTRÓW, 22. 11. (wł.) Na stacji 
Ostrów zderzyły się dwa pociągi to­
warowe, w skutek złego nastawienia 
zwrotnicy.

Pięć wagonów zostało strzaska­
nych. O fiar w ludziach nie było. 
K om unikacja przerw ana była w 
przeciągu 6-ciu godzin.

ZAM ORDOW ANIE DYPLOM A­
TY I  ZRA BOW A NIE WAŻNYCH 

DOKUMENTÓW .
RYGA, 22. 11. Z Moskwy dono­

szą, że konsul generalny A fganista 
nu w Taszkience H aszyn Chan, zo­
stał zamordowany przez niezna­
nych sprawców w okolicach miej­
scowości Ashabad.

•Według oficjalnej w ersji sowiec 
kiej zabójstwa dokonała banda roz­
bójników. Jednakże wersji tej prze­
czy okoliczność, iż wraz z kosztow­
nościami zniknęły walizy zawiera­
jące ważne dokumenty dyplom atyes 
ne. K ierownik protokułu korni sa- 
r ja tu  spraw  zagranicznych Floryski 
w yraził’ posłowi A fganistanu Azia 
Chanowi kondolencję w imieniu rzą 
du sowieckiego.

TRUCIZNA!...
Ta straszna broń tajemna 
znana jest światu nie od 

dzisiaj.
H istorja  trucizny — to niemal 

cała h istorja ludzkości, Egipt, Chał 
lea, A ssyrja czy P ersja  znały żarów 
no trucizny roślinne. Grecja i Rzym 
poświęcają truciznie wiele uwagi.

W starożytnej Grecji krew była 
uważana za gwałtowną truciznę a  za 
pewną, choć po wolniej działającą, u- 
ważano przetwory, sporządzone w  
zgniłych węzy. jaszczurek lub sala­
m andry. Powszechnie używaną tru  
eizną był też

korzeń mandragory.
Zabójstwa przez otrucie były tam 

tak rozpowszechnione, że ci, którzy 
obawiali się zamachu na swoje ży­
cie, zażywali rozmaite rodzaje tru­
cizny w małych dawkach, ażeby si% 
uodpornić.

W  państwie rzymskiem trucizna 
odgrywała olbrzymią rolę. H istorja 
przekazuje z tych czasów naswisko 

sławnej trucicielhi Lolcusty 
(najchętniej posługiwała się ona 
kwasem cjanowodorowym). Począ­
tek wieków średnich słynie, szczegół 
nie we Włoszech, z praktyk truciciel 
skicli. Trucizny dziesiątkowały tam 
nieraz całe miasta. Jedne powodowa 
ły  wypadanie włosów, zębów, łusz­
czenie skóry, inne zaś działaczy pio 
runująco. W  czasach tych truciciel 
ską sławę zyskał sobie ród Borgów.

W  X V I wieku zwyczaj trucia lu­
dzi przeniósł się na dwór królewski 
we F rancji. M arja Ii Medici wprowa 
dza truciznę, jako metodę 

w ivalce politycznej. 
Nadwornym dostawcą trucizn jest 
sławny Włoch Rene. W  wieku X V II 
słynęła, jako trucicielka markiza de 
Brinfillers. Za panowania królów 
francuskich Ludwika X IV, XV i 
X V I produkcja trucizn opłacała się 
sowicie. Nierzadko czarownice do­
chodziły tą dregą do majątku. P rzy 
rządzano wówczas trucizny z suszo­
nych kretów, kantaryd i krw i nieto­
perzy. W  wieku X V III i X IX  ̂ pow­
szechnie używano arszenilcu. Nawet 
Napoleon I  s1 ale

miał przy sobie arszenik 
na wypadek, gdyby go wzięto w któ 
rej z walk do niewoli. Dopiero w ro 
ku 1889 niejaki M arsh  ̂ w ynajduje 
aparat, który ma służyć do rozpoz­
nawania trucizn. Odtąd zaczyna się 
naukowe badanie trucizn, których 
jeszcze składników nie znano i na 
które nie znano antidotum.

S w ę d z e n i e  c i a ł a  o r a z  w a i e i k i e g o  
o d s a j u  w y r z u t y  s k ó r n e  u s u w amm L A IN -A G E

z kogutkiem 
J e s t  to  i d e a l n y ,  n i e s z k o d l i w y  k o ­
s m e ty k ,  u s u w a j ą c y  w a d y  n a s k ó r ­
k a  t a k  u  d o r o s ły c h ,  j a k  i u  d z ie c i .

R .  M. S p r .  W e w n .  Nr. 5334.
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PARCELACJA POLSKI
N. D. w sukurs nlemcom.

W ybory do sejm u przyniosły 
blokowi bezpartyjnem u zdecydowa­
ne zwycięstwo. 250 mandatów! P ra­
wie niespotykane w dziejach zja­
wisko!

Tych 250 m andatóir jest w yra­
zem konsolidacji społeczeństwa na 
grancie ideti państwowej, jest od­
żegnaniem się od party ju ietw a i wy 
raźną akceptacją polityki marszałka 
Piłsudskiego. W ydarzenie to staje 
się doniosłym faktem  historycznym, 
rozpoczynającym nową erę w życiu 
naszego państw a, tu  bowiem dopiero 
zacznie się odrodzenie Polski, gdyż 
pierwsze la ta  naszej niepodległości 
znaczone były grzechami dawnej 
szlacheckiej nierządności, wrarehol- 
stwa i pryw aty, uosobi on emi w roz­
biciu i egoizmie partyjnem  oraz sej- 
mowem wszechwładztwie i krzykac- 
twie

Dlatego też całe patrjetycznio 
myślące społeczeństwo polskie po­
witało rezultat wyborów z wielką 
żywiołową radością. Samorzutne ma 
nifestacje i tysiące gratulacyjnych 
depesz, wysłanych do marszałka 
Piłsudskiego były tego wymownym 
wyrazem. Ba, naw et zaprzyjaźnione 
z nami narody dały tem u wyraz w 
swej prasie. Zareagowała zwyżkowo 
i giełda.

Aliści znalazł się w tej radosnej 
harmonii i akord fałszywy „jak syk 
węża, jak  zgrzyt żelaza po szkle”. 
To głos endecji. Ci nie mogą stra­
wić 250 mandatów BB, ilustrujących 
ponad wszelką wątpliwość, że na­
ród polski w znacznej większości 
opowiedział się za Piłsudskim . Dla 
endecji jest stanowczo za wielu pił- 
sudszyków! Ponieważ N. D. ni8 
może kwestjonowae czystości wybo­
rów i spokojnego ich przebiegu, bo 
zaprzeczałoby tem u powodzenie 
czwórki w niektórych okręgach i to 
nietyłko na Pomorzu i w Poznań- 
skiem, ale i w byłej Kongresówce, 
musiała więc uciec się do innych 
argumentów, żeby umniejszyć zwy­
cięstwo jedynki. I  obmyślono rzecz 
w istocie swojej ohydną: parcelację 
Polski na zachodnią, oświeconą i 
patrjotyczną i dlatego czwórkową, 
i wschodnią, ciemną, zarażoną i 
„nasiąkniętą wpływami A zji” —• 
jedynkową.

Z takiego rozumowania, prosty 
już wniosek, że waga mandatów z 
wschodniej części państw a jest da­
leko mniejsza, gorsza niejako, niż 
z poznańskiego i Pomorza czy Ślą­
ska.

K iedy dla każdego z nas cała 
Polska jest jednakowo droga i blis­
ka, to dla ND. ma ona różne stopnie 
wartości — zależnie od poparcia jej 
listy!

W tej haniebnej kalkulacji powy­
borczej endecy nie wahali się iść 
w sukurs niemeom, którzy nie ukry­
w ają swego niezadowolenia ze zwy­
cięstwa BBW R. i s ta ra ją  się wmó­
wić w opinję Europy, że „mimo 
wszystko w Polsce nie dojdzie do 
stabilizacji”, że przeciwieństwa spo­
łeczne będą się zaostrzały, że Polsce 
nie należy więc udzielać pożyczek 
i Ł p., zupełnie jakby w myśl en­
deckich wywodów. (P atrz  m. in. 
odezwę do senatu zarządu głównego 
stronnictw a narodowego). Ale wszak 
jest rzeczą zupełnie zrozumiałą, dla­
czego niemey pienią się w złości: 
bo wybory były wymowną i najdo­
sadniejszą odpowiedzią Polski na 
ich zakusy, jak  wymowną stać się 
musiała dla Moskwy m anifestacja 
ludności ziem wschodnich i Mało­
polski wschodniej a a  rzecz listy 
BBWR.

E fektu  tej m anifestacji osłabiać 
nam nie wolno w imię najwyższych 
interesów państwa! I  w imię włas­
nej godności! A rgum enty więc, ja ­

kich użyła ND. są szkalowaniem 
państw a i bronią dla wrogów!

Zadajmy sobie jednak trochę 
trudu, żeby sprawdzić dane, które 
posłużyły ND. do przeprowadzenia 
tak uproszczonego podziału Polski: 
do Wisły — i za Wisłą, gdzie już 
Azją pola! uje. Otóż za W isłą lista 
Nr. 4 zdobywa 50 proc. mandatów 
w okręgach: Siedlce, Ostrów, Łom­
ża, Ciechanów. Zapytujem y więc 
zdumieni, jakże się to stać mogło, 
aby ludność „nasiąknięta wpływami 
wschodu” glosowała w tak „oświe­
cony4’ i „patrjotyczny” sposób?

Niemniej też zastanawiające są 
rezultaty wyborów w poznańskiem 
i na Pomorzu. W r. 1928 n a  Pomo­
rzu jedynka otrzymała wszystkiego 
30 tys. głosów i żadnego mandatu, 
dziś, przeprowadziła 4 posłów. Ze­
stawienie cyfrowe wskazuje, że na 
jedynkę padają głosy w znacznym

proc. w miastach, właśnie środo­
wiskach bardziej oświeconych i wy 
robionych, co znów stałoby w 
sprzeczności z tezą ND, że gdzie 
większa oświata, tam mniejszy suk­
ces jedynki. A oto bardzo wymowno 
zestawienia:

M iejscowość Lista 
Nr. i Nr. 4

Bydgoszcz (miasto) 16808 11651
„ (powiat) 5745 4261

W rześnia 4850 4918
Droda 7000 5972
Poznań (miasto) 36993 43/78
Poznań (w ieś) i45vó 13897
Kościan 7025 7219
Śrem 6554 7992
Leszno 9171 8747

Mamy więc szereg miejscowości, 
gdzie pozycja jedynki jest już b.

?fOjciec św, ma do marsz. Pi
wielk ie  zaufanie” .

Oświadczył ks. biskup Kubina.
W przewidywaniu wielkiego suk 

eesu bezpartyjnego bloku przy ju t­
rzejszych wyborach do senatu, par- 
tje  opozycyjne nie cofają się przed 
niczem, aby szerokie rzesze wybor- 
eów powstrzymać od wrzucenia do 
urn wyborczych kartk i z nume­
rem 1.

— Tylko my reprezentujem y ka­
tolików! Tylko na nas wskazywali 
w swych listach pasterskich księża 
biskupi, jako na listę katolicką! — 
oto argument, którego najchętniej 
używa opozycja prawicowa, oddaw- 
na zresztą znana z bezceremonjal- 
nego strojenia się w piórka „mono­
polistów” katolickich.

Manewr ten nie powinien nikogo 
zmylić. Na jak  kruchych opiera się 
on podstawach, świadczą niezbicie 
opimje, które w różnych okoliczno­
ściach wygłosili różni wysocy dostoj 
nicy kościoła katolickiego o osobi© 
i rządach marszałka Piłsudskiego, 
stojącego na  czele listy państwowej 
do senatu.

W szysey pam iętamy jeszcze sło­
wa ks. prym asa kardynała Hlonda 
po podróży z W atykanu.

— Stosunki między Polską a Wa­
tykanem — powiedział on — nigdy

dotychczas nie były tak  dobre i tak 
zażyłe, jak  obecnie. Je s t to w bar­
dzo wielkiej mierze wynikiem ser­
decznego stosunku osobistej przy­
jaźni, łączącej Ojca św. z marszał­
kiem Piłsudskim, przyjaźni, datu­
jącej się jeszcze z tych czasów, gdy 
dzisiejszy Namiestnik Chrystusa 
przebywał w W arszawie jako nun­
cjusz apostolski.

Niemniej wyraźnie wypowiedział 
się ks. biskup częstochowski dr. K u­
bina:

— Nie ze względów politycz­
nych, lecz w imię prawdy stwierdzić 
trzeba, że Ojciec św. ma do marszał­
ka Piłsudskiego wielkie zaufanie.

Natchniony kaznodzieja ks. bi­
skup Bandurski oświadczył:

— Wierzę, że lud nasz zwartą 
ławą stanie przy tym. który Polskę 
s niewoli przeprowadził do Ziemi 
Obiecanej, wolności i niepodległości, 
stanie przy silnym i mocnym rzą­
dzie Najjaśniejszej Rzeczypospoli­
tej Polskiej”.

Gi więc, którzy oględność odpo­
wiedzi ks. biskupów w ich orędziach 
w yzyskują dla swych „monopoli­
stycznych” celów, dopuszczają się 
poprostu bezwstydnego nadużycia.

Anglja w przededniu nowego strajku
górników.

Cała A nglja śledzi od tygodnia s 
wielkiem naprężeniem przebieg kon­
fliktu, który powstał pomiędzy właś 
eicielami kopalni węgla, a  federacją 
górników. Niektóre dzienniki lon­
dyńskie wydały w tej sprawie dodat 
ki nadzwyczajne, przez publiczność 
literalnie rozchwytane.

K onflikt powstał na tle nowej ń- 
stawy, ustalającej dla górników 7 i 
pół godzinny dzień pracy, bez odpo­
wiedniego zredukowania zapłaty. Za 
ledwie nieznaczna część właścicieli 
kopalni pogodziła się z nową usta­
wą. Natomiast olbrzymia większość 
po dwuch naradach oświadczyła, że 
od ustawy tej nie zastosuje się.

Społeczeństwo angielskie dosko­
nale zdaje sobie sprawę z tego, że 
strajk  górników, który w wyniku te 
go zatargu zagraża Anglji, byłby w 
chwili obecnej, w chwili niebywałej 
w historji Wielkiej B rytanji depre­
sji ekonomicznej olbrzymią klęską, 
a może, nawet katastrofą.

Generalny sekretarz federacji ęór 
ników Cook w mowie wygłoszonej w

Folkstone oświadczył, że rząd Mac 
Donalda s tra ń  wszelkie zaufanie u 
robotników angielskich, jeżeli nie 
zdoła zmusić właścicieli kopalni do 
podporządkowania się nowej usta­
wie. Dalej Cook oświadczył, że górni 
cy będą czekali do 30 listopada. J e ­
żeli do tego d ria  sytuacja się nie 
zmieni, 1 grudnia w 16 węgłowych 
rejonach, zatrudniających przeszło 
700.000 górników, wybuchnie strajk.

Oświadczenie Cooka zostało po­
twierdzone przez prezesa federaeji 
Richardsona.

Departament górniczy robi eaer 
giczne zabiegi w celu doprowadzenia 
stron do porozumienia.

N^ideiikatniejszem mydłem  
— dla dzieci i dorosłych — 

JEST MIYDŁO
BEBE SZOFMANA.

mocna albo poważnie musi być bra­
na pod uwagę.

Jes t to tembardziej znamienna, 
jeżeli się zważy, że doniedawna za­
chodnie dzieinice Polski były wy­
łączną domeną ND i że partja  ta 
bezcereoąonjalnie wykorzystywała 
dla swoich celów party jnych reli­
gijność tamtejszego ludu. W  tych 
warunkach zdobyte przez jedynkę 
mandaty (9) w poznańskiem i na 
Pomorzu świadczą o czemś zgoła 
przeoiwnem, niż utrzym uje ND, bo 
o stałym, choć powolnym jeszcze 
wzroście idei państwowej, która 
idzie w zwycięskim pochodzie i kru­
szy pozostałe jeszcze bastjony en­
deckich okopów.

W ybory dzisiejsze do senatu, 
przynosząc nowe zwycięstwo jedyn­
ce, tezę naszą potwierdzą.

łka.

W K R A JU  PO N U R E J ANEGDO­
TY GINĄ LU D ZIE BEZ ŚLADU

Ponieważ ogłoszenia i rekiamy 
zamieszczone w prasie dają zwykle 
ciekawy m aterjał dla zrozumienia ca 
łokształtu życia w tern czy innem 
państwie, chcemy zaprezentować 
współczesne życie rosyjskie według 
ogłoszeń pism sowieckich.

Oto kilka kwiatków:
„Maszyna do pisania potrzebna 

dla instytucji rządowej, telefon 3-19- 
78”. („W ieczerniaja Moskwa” Nr. 
171).

Instytucja rządowa, która poszu 
kuje maszyny do pisania przez oglo 
szenie w gazecie nie jest w gorszeni 
położeniu, niż pewien obywatel so­
wiecki, posiadający telefon 175-00. 
a poszukujący...

,Kupię siaikę drucianą dla kurni 
ka“.

To z dziedziny ekonomiki. Ale 
są ogłoszenia które szkicują frag  
menty zwierzęcego bytu obywateli 
sowieckich.

„Zaginęła 08 lat Swietłowa Eliza 
bieta Twan. w czaraem palcie, bronz. 
Buknia, golona, pod nosem brodaw­
ka. Zawiadomić i t  d, („Krasn. Ga- 
zieta” 262.)

Że w Sowietach staruszki golą się 
— nic w tern dziwnego, a że w pań­
stwie rewolucyjnego proletarjatu lu 
dzi cenią mniej, niż rzeczy, świad­
czy takie oto ogłoszenie.

„Zginął bez wieści młody czło­
wiek, lat 19. Ubrany: szare spodnie, 
biała koszulka piłkarska, biała czap 
ka, w ręku walizka z książkami i 15 
rubli pieniędzy przy nim. Rzeczy i 
pieniądze pozostawić sobie, a jeże! 
kto wie, proszę zawiadomić za sowi 
tą nagrodą. Akademicki zaułek 4— 
8 Woromna”.

Przypuszczać należy, że młodzień 
ca porwano me dlatego, że on san? 
był komuś potrzebny, lecz zrobiono 
to ze względu na jego „majątek”.

Ech. miły kraik, niema co mówić.

MIASTO BEZROBOTNYCH.
Miedzy brzegiem jeziora Michigan, 

a jedna z najbogatszych dzielnie Chiea 
go powstaje uowe i oryginalne m iasto 
Budują je wyłącznie wolontariusze i 
Rzeregów tysięcy bezrobotnych wielkiej 
laetropolji. Budują je s odpadków t 
gruzów. Nowe osiedle przezwano ironie# 
nie Hooverwille. Pomiędzy dziwaczne 
rei, s połamanej cegły, zgniłych belek 1 
arkuszy falistej etali, wzniesionenii saw 
parni, ehałupami i zagrodami biegu* 
slice, noszące pompatyczne nazwy: „UH 
ea dobrobytu", -U lica  wygody", „Aleja 
ciężkich esasów". Na rogu ulicy „Do­
brobytu" i „Wygody" wznosi się „rezy 
deucja" burmistrza Hooyerwiile, sreds 
kowanego górnika Mike Donavan, je­
dnogłośnie wybranego praca miesasLsd 
eów.

r
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Uniwersytet powszechny w Sosnowcu, k r o n i k a

..X-

Założeniein uniw ersytetu jest skon­
struować tak program , dać takie me­
tody pracy, aby ten mógł stać się ośrod 
idem przebudowy życia kulturalnego 
środowiska (miasta), w którem będzie 
pracować. . . . „  , ,Znane jest twierdzenie, ze Polska pod 
względem kultury, mierzonej wielkoś­
ciami jednostek, stoja.cych na szczytach 
kultury  umysłowej i artystycznej w po 
staci literatów, poetów, lekarzy, inżynie 
rów, teoretyków tej czy innej dziedziny 
nauki, artystów  rzeźbiarzy, m alarzy, 
muzyków, nie etoi niżej od żadnego z 
państw' zagranicznych.

Ale gdybyśmy wzięli za m iarę współ 
czynnik poziomu ku ltu ry  szerokiego o- 
gółu społeczeństwa naszego, to niestety 
stwierdzić musimy, że pod tym  wzglą­
dem zostajemy w tyle nie dorównywa 
m y na tem polu D anji czy Szwecji.

Rozpiętość su ltu ra lna  naszych szczy 
tów i nizin jest. zbyt wielka. I  to jest 
złem.

Za jedno więc z pilnych dla narodu 
zadań należy uważać kwestję zmniejszę 
n ia owej rozpiętości. Nie kosztem, oczy 
wiście, ściągania zgóry do dołu, lecz 
podciąganiem szerokich warstw społe­
czeństwa na eoi az wyższy poziom kultu 
ry. P racy  tej chce się podjąć uniwersy 
te t powszechny.

Możemy spotkać się z twierdzeniem, 
że co nam  po tak  wysokim poziomie- 
kulturalnym  społeczeństwa, pracujące­
go fizycznie ua swoim czy cudzym war 
sztaeie, w ekwiJi, gdy ak tualną jest kwe 
stja  całego szeregu tysięcy bezrobot­
nych, gdy jest faktem  zubożenie wsi, że 
to właśnie są zagadnienia życia, które 
należy w pierwszym rzędzie usunąć.

Śmiem wątpić, czy da się to zrobić, 
nie podnosząc ogólnego poziomu ku ltu ­
ry- Weźrny znowu za przykład Danję, 
która znana jest obecnie ze swojego do 
brobytu gospodarczego.

Znawcy stosunków tamtejszych twier 
dzą, że stało się to dzięki świadomemu 
wysiłkowi woli całego narodu, której 
źródłom były właśnie duńskie uniwersy 
te ty  ludowe. Trzeba dodać, że Danja, 
która liczy około 4 miljonów ludności, 
m a czynnych uniwersytetów Indowych, 
że co drugi dnńczyk i co trzecia dunka 
przeszli przez uniw ersytet ludowy.

A teraz inny przykład — Niemcy. 
P ruski ofic-er i niemiecki uczony profe 
Bor, to były dwa słupy, na których 
w sparła się potęga Niemiec przedwojen 
nych, która przedewszystkiem polegała 
na tresurze.

P rzy wysoko rozwiniętej cywiliza­
cji technicznej brak powszechnej ku ltu­
ry  duchowej. Klęska wojenna, poniesio 
aa przez Niemcy, zachwiała w iarę w sy 
stem tresury  i ślepego! posłuszeństwa, 
otworzyła im oczy na bankructwo du­
chowe.

Brakło podstaw do budowy państwa 
na zasadach demokratycznych. Zaczęły 
się poszukiwania.

I  oto jeden z wybitnych wychowaw­
ców niemieckich prof. dr. W. Rein po­
wiada, że przerobić duchowe życie na 
rodu mogą tylko uniw ersytety ludowe.

I  istotnie w Niemczech powojennych 
zapanował wielki ruch w kierunku orga 
nizowania uniwersytetów _ ludowych 
różnych odcieni: intełektuałistycznych, 
romantycznych, tendencyjnych.

Obecnie liczą w Niemczech 215 uni­
wersytetów powszechnych i 7fl uniwersy 
tetów internatowych.

(Dane z roka 1928). A sprawozdawca 
dyr. Weitgch jest rozczarowany wyni- 
kiem liczbowym ankiety — mówi: 
„Nam się zdawało zawsze, że uniwersy 
tetów powszechnych jest w Niemczech 
1000“ !

A teraz Polska.
M amy 4 czy 5 uniwersytetów ludo­

wych; uniwersytetów powszechnych po 
za W arszawą i Czeladzią w Zagłębiu 
niema.

A lukę, jaka istnieje, której me 
zdoła wypełnić szkoła powszechna, wy 
równać trzeba

Zrobi to, efceę twierdzić, dobrze zor. 
ganizowany uniw ersytet powszechny, 
uniw ersytet ludowy.

Założeniem jego, program , metody 
pracy muszą być dostosowane do na­
szych potrzeb naszych właściwości. Za 
danie to nie łatwe, wiele piętrzy się tru  
dności od wewnątrz i zewnątrz.

W racając do założeń uniw ersytetu 
powszechnego w Sosnowcu, dodam, że 
uniw ersytet ma dać nietylko postawę, 
ale i treść, na k tórą winny się złożyć: 

1)przejrzenia dotychczasowego dorob 
ku kulturalnego ludzkości ze szczegół- 
nem uwzględnieniem kwestyj, dotyczą­
cych swojego narodu, pojęcie teraźniej 
szóści i- praw  nią rządzących, wreszcie 
punktu zaczepienia w niej własnego;

2) obudzenie potrzeby udziału samo 
dzielnego w tworzeniu wartości kultu­
ralnych w dziedzinie zwyczaju, obycza­
ju, tradycji, słowem owych praw, rzą­
dzących współczesnością, aby w ten spo 
sób szeroki ogók społeczeństwa mógł zre 
alizować swoje uprawnienia, które obec 
nie zawsze jeszcze są w dziedzinie teo- 
rji.

B. Chmielewski.

W telie manifestacje na cześć marsz. PiłsudSKiego 
i zwycięstwa BBWR. w Zagłębiu.

W czoraj w Zagłębiu na cześć m ar­
szałka Piłsudskiego i zwyeięstwa od­
niesionego przez BBWR. w dniu wybo 
rów do sejmu, odbyły się wielkie m a­
nifestacje.

W Sosnowcu m anifestanci z orkie­
strą  na czele, przeszli ulicami m iasta 
na plac przez dworzoc, gdzie wygłoszo 
no okolicznościowe przemówienia.

Mówcy podkreślili zasługi marsz. P ił 
sudskiego, oraz jego twórczą pracę dla 
dobra państw a i obywateli, którą społe 
czeństwo należycie Oceniło głosując 
licznie na listę wielkiego budowniczego 
Polski, marsz. Piłsudskiego. Mówcy za 
znaczyli także znaczenie obecnych wy­
borów w Polsce, stwierdzając, że losy 
państw a zależą tylko od jego obywate 
li.

W dniu więc dzisiejszym każdy 
zdrowo myślący obywatel, pragnący 
dobra państw a i jego rodziny, dać po­
winien swój głos na listę nr. 1.

M anifestacje zakończono okrzykami 
na cześć Rzplitej, prez. Mościckiego i 
marsz. Piłsudskiego.

Orkiestra odegrała hym n narodowy 
i pierwszą brygadę, poczem zebrani ro 
zeszli się do domów.

W BĘDZINIE.
W Będzinie uroczystości m anifesta­

cyjne rozpoczęły się na placu obok hal 
targowych. Przem aw iali: dr. B arylski 
i p. Z. No wara.

Następnie kilkutysięczny pochód 
przy dźwiękach orkiestry przeszedł 
przez wszystkie dzielnice miasta, wzno 
sząe okrzyki na cześć m arszałka J . P ił
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sudskiego i zwycięstwa jedynki odnie 
sionego przy wyborach do sejmu.

W DĄBROWIE.
Odbyło się wielkie zgromadzenie 

przedwyborcze przy pomniku Kościusz 
ki, na którem okolicznościowe przemó 
wienia wygłosili nowowybrani posło­
wie dr. Gosiewski i dr. Madeyski oraz 
dr. Szonborn.

Po przemówieniach uformował się 
kilkutysięczny pochód, który przy 
dźwiękach ork;estry, oraz straży ognio 
wych z pochodniami, m anifestacyjnie 
przeszedł ulicam i m iasta. Z kilkutysięcz 
nego tłum u co jak iś czas odzywały się 
okrzyki na cześć Rzplitej i m ar­
szałka J. Piłsudskiego.

Uroczystość cała wypadła naprawdę 
imponująco.

W ZAGÓRZU.
W związku z odniesionem zwycię­

stwem w wyborach do sejmu odbyły 
się w Zagórzu manifestacje, w który eh 
wzięło udział zgórą 28Q9 osób.

Przemówienia przed urzędem gmin 
nyrn, wygłosił poseł dr. Gosiewski i 
prof. It. Lewicki.

Następnie uformował się pochód, 
k tóry  przy dźwiękach orkiestry i s tra  
ży ogniowyeh z pochodniami prze­
szedł ulicami, wznosząc okrzyki na 
cześć Rzeczypospolitej i m arszałka Pił 
sudskiego.

Wznoszono również okrzyki na 
cześć posła dr. Gosiewskiego,którego na 
wet porwano na ręce.

M anifestacje w Zagórzu wypadły 
nadzwyczaj uroczyście.

Przygotowania do w ilki z gruźlicą.
Organizacja dni przeciwgruźliczych w Zagłębiu.

Onegdaj w m agistracie, odbyło się 
posiedzenie kom itetu lokalnego, dni 
przeciwgruźliczych według następują­
cego porządku dziennego:

Odczytanie protokołu z zebrania or 
ganizaeyjnego, ukonstytuowanie się 
komitetu, utworzenie kom itetu honoro­
wego, komisji propagandowej, oraz se- 
keyj: odczytowej, teatralno - kino - ra 
djowej, prasowej i wystawowej. _ 

Utworzenie komisji dochodowej, oraz 
sekcyj: zbiórki na listy, sprzedaży na
lepek i innych dochodów.

Po odczytaniu i przyjęciu protokułu 
wybrano komitet wykonawczy w skła­
dzie pp.: dr. W itkowski, jako przewód 
niczący, kom. Wąsowicz, wice-prze- 
wod., mag. Wasilewski, skarbnik, dr. 
Mołicki, zastępca, dr. Konopkówna, se­
kretarz, dr. Biiik, zastępca.

Biuro kom itetu mieścić się będzie 
w m agistracie m. Sosnowca.

Po ukonstytuowaniu się komitetu 
dr. Zamieński zwróeił się z apelem do 
w&zystkieh członków kom itetu o wy­
trw ałą i system atyczną pracę.

Do kom itetu honórowego postanowić 
no zaprosić następujące osoby: pp. dr. 
J . Bereszko, mee. J. Borowskiego, star. 
J . Boxę, dyr. Broeata, dr. B. Budzyń­
skiego, dyr. S Dupanloupa, insp. inż. 
Fedorowicza, dyr. St. Gadomskiego, 
dyr. G. Gerharda, dyr. Jaguczańskiego, 
kom. W. Kuźniaka, dyr. K arneya, insp. 
Luehowca, dyr. A. Likiernika, dyr. M. 
M olplata, dyr. Markiewicza, ks. kan. 
Mazurkiewicza, prez. F. Opęchowskie- 
go, ks. prał. Pędzieha, dyr. J . Pawłowi 
cza, dyr. L. Pirszela, ks. szamb. Plen- 
kiewicza, dyr. J. Przedpełskiego, ks. 
kan. F r. Raczyńskiego, dyr. St. Kaź- 
niewskiego, prez. inż. Rudowskiogo, 
dyr. W it. Śągajłło, dyr. Wilh. Schdna, 
dyr. Włod. Sckona, dyr. A. Seryeau, 
dyr. F. Siedleckiego, dyr. J. Siwikową, 
ks. pref. Smurzyńskiego, dr. Suchodol 
skiego, ks, komend. J. Sobezyóskiego, 
dyr. K. Stankiewicza, dyr. K. Świder-
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Niedziela, 23 listopada.
10.15. Naboż z K atedry  pozn. 11.58. 

Sygnał czasu z W arsz. 12.15. Poranek 
syrnf. z Filh. W arsz. 14.00. Odczyt roln. 
14.20. Muzyka. 14.30. Odczyt ioln. p. t. 
S tan Owczarstwa w Polsce. 14.50. Muzy 
ka. 15.00. Odczyt roln. p. t. Co słychać,
0 czem wiedzieć trzeba. 15.20. Muzyka.
15.40. Transm. z W ilna, program  dla 
dzieci. 16.00. Skrzynka pocztowa. 16.20. 
Muzyka z p ły t gramof. 16.40. Jak  gryzą 
nas pszczoły, komary i muchy. 16.55. Mu 
zyka z p ły t gramof. 17.15. Wiad. przyj.
1 pożyt. 17.40. Koncert Reprez. ork. P. P.
19.00. Rozmaitcśści. 19.25. Feljeton p. t. 
Miłość u  wybrzeży czarnego lądu. 19.40. 
Muzyka z p ły t gramof. 20.00. Słuehowis 
ko „Wesołe kumoszki z Windsoru". 
20.30. Recital fortep. W  przerwie pro­
gram  na dz. nast. oraz repr. teatrów, 
miejsk. Warsz. 21.10. K w adrans lit. 
21.25. Muzyka lekka. 22.00. P ieśni ludo­
we. 22.50. Kom. meteor., polic., sport.
23.00. Muz. tan. z sali Malinowej hot. 
Bristol.

K A T O W I C E .
Niedziela, 23 listopada.

10.15. Naboż. z kośc. pod wezw. N. M. 
P. w Wielkich Piekarach na  Śląsku. 
11.58. Sygnał czasu z Wrarsz. 12.10. Po­
ranek symf. z Inlh. Warsz. 14.00. Niech 
każdy zostanie przy swej wierze. 14.20. 
Muzyka i odczyty roln. z Warsz. 15.40. 
Transm. z W ilna program  dla dzieci.
16.00. Skrzynka pocztowa. 16.20. Kon­
cert z p ły t gramof. 16.40. Odczyt z War, 
szawy 16.55. Koncert z płyt gramof.
17.15. W iad..przyj, i pożyt. z Warsz.
17.40. Koncert z W arsz. 19.00. Bery boj­
ki śląskie. 19.25. Feljeton z W arsz. 19.40. 
Rozmaitości 20.00. Słuchowisko z W ar­
szawy. 20.30. Recital fortep. i kwadrans 
liter, z Warsz. 21.25..Muzyka lekka z 
W arsz. 22.00. Feljeton z Warszawy.
22.15. P ieśni ludowe z Warsz. 22.50. Kom. 
meteor, z Warsz., kom. sport, i program  
na dz. nast. 23.00. Muzyka tan. z Warsz.

skiego, inż. W7. Vianney'a, (jyr. J. Wen 
grysa, dyr. H  Wojewódzkiego, dyr. K. 
Wosińskiego, dyr. E. Zieleniewskiego i 
dyr. W. Żukowskiego.

Celem zorganizowania komisji pro­
pagandowej i dochodowej postanowio­
no zaprosić na zebranie pp. lekarzy z 
terenu m iasta, redakcje pism, inspekto 
rek szkolnych dyrektorów szkół śred­
nich, powszechnych, zawodowych, przed 
stawicieli organ izac-yj kulturalno - o- 
światowyeh, przedstawicieli związków 
zawodowych: pracowniczych, robotni­
czych, artystów  teatru , właścicieli kin, 
przestawicieli organizacyj sportowych, 
przestawicieli kupieetwa, przedstawi­
cieli cechów, organizacje kobiece. Po­
wierzono przygotować plan pracy, oraz 
główne zasady organizacji następują­
cym osobom: pp. dr. Ryderowi —..d la  
komisji propagandowej, oraz sekcji od 
ezytowej, dr. Wołkowi cza — dla sekcji 
teatralnej i kino-radjowej, — dr. Moli: 
ckiemu — dla sekcji prasowej, — korni 
sarzowi Wąsowiczowi — dla sekcji wy 
stawowej — sekretarjat obejmie dział 
ulotek i plakatów, dr. Falińskiem u — 
dla komisji dochodowych i sekcji im-

f:z dochodowych, dr. Moliekiemu — 
subsekcji aportowej, sek retarja t o- 

mie sprzedaż nalepek.

W wolnych wnioskach dr. S tarzyń­
ski poruszył ważną sprawę dla terenu 
Zagłębia — budowę szpitala dla gruźli 
ków. W przemówieniu apelował do 
wszystkieh zebranych, by dołożyć wy­
siłków, pobudzić samorządy, kasę cho 
ryeh i zainteresowane instytucje _ _ do
stworzenia kom itetu i wspólnemi siła­
mi zbudować zakład, który w walce z 
gruźlicą, a głównie izoiaeji chorych i 
wyeliminowanie ich ze środowiska o- 
sób zdrowych, odegrać winien dominu 
jącą rolę.

Następne posiedzenie komitetu celem 
zorganizowania sekcyj i dokompłetowa 
nia szeregu osób, odbędzie się w pią­

tek, dnia 28 bm.

mmm GOLENIA „TLEN” zm ięk czając  w łos, za o szczę­
d za  pracy  brzytw ie.

Ogólna.
(o) Gdzie wpłacać pieniądze na rzecz 

skarbu. Ukazało się rozporządzenie p. 
prezydenta Rzplitej ustanaw iające, 
gdzie można dokonywać opłat na rzecz 
skarbu państwa.

Począwszy od dnia 21 listopada wszel 
kie wpłaty na rzecz skarbu państwa i 
w ypłaty skarbowe mogą być dokonywa 
ne jedynie za pośrednictwem banku poi 
skiego. PKO. i kas państwowych, wzgłę 
dnie specjalnych poborców.

O ile osobne ustaw y nie stanowią 
inaczej, wszelkie wolne fundusze skar 
bowe mogą być lokowane jedynie w. 
banku polskim i PKO.

(o) Fabryk i montażowe samochodów, 
w Polsce. RyDek polski jest przedmio 
tem wielkiego zainteresowania ze stro 
ny zagranicznego przem ysłu samocho­
dowego. Jak  wiadomo, wielkie firm y a- 
m erykańskie prowadzą pertraktacje, ce 
lem założenia fabryk montażowych, uza 
leżnia ją  jednak to od uzyskania pew­
nych koncesyj i ulg celnych, których ce 
lowość jest jeszcze przedmiotem dysku 
sji. Okazuje się bowiem, że założona 
przed dwoma laty  bez otrzym ania żad 
nych koncesyj montownia „Citroen" 
prosperuje bardzo dobrze i zatrudnia 
już dziś przeszło 250 robotników i urzę­
dników, przyezem wartość materjałów, 
zakupionych dla montażu, wzrosła od 
roku pięciokrotnie.

(o) Jednolity  typ biletów autobuso­
wych. C entralny związek właścicieli au 
tobusów postanowił wprowadzić jedno­
lity  typ biletów autobusowych, zamiast 
różnych dotychczas stosowanych ty ­
pów, a w wielu wypadkach niewydawa 
n ia wogóle biletów pasażerom. P rzy  
mus wydawania podróżującym autobu­
sami biletów istnieje na  podstawie roa 
porządzenia m inisterjum  robót publici 
nych.’ M ający być obecnie wprowadzo­
ny jednolity typ biletów podawać bę­
dzie nazwę przedsiębiorstwa autobuso­
wego i jego adies, kolejny numer, sta­
cję w ydania biletów i stację końcową, 
datę wystawienia i cenę.

Z Kiełe.
((k) K ursy dla inspektorów samorzą 

du gminnego. Państwowy bank rolny w 
porozumieniu z min. spraw^ wewnę­
trznych i wojewodami kieleckim,_ łódz­
kim i warszawskim urządza w Piotrko 
wie w dniach od 26 do 29 listopada czt© 
rodniowy kurs dla inspektorów samo­
rządu gminnego, umiejętności dokony-. 
wania rewizji w gminnych kasach po- 
zvezkowo - oszczędnościowych.
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(k) Sprawozdaaie że sprzedaży cho­
rągiewek żałobnych. Sprzedaż chorą­
giewek „Cześć obrońcom ojczyzny" w 
dniu 1 listopada b. r., zorganizowana 
przez związek pracy obyw. kobiet i zwią 
zek strzelecki oddział żeński w K iel­
cach, dała wyniki następujące:

Doeuód. Ze sprzedaży chorągiewek 
67 zł. 40 gr.

RozeifÓd: Na światło na groby pole 
głyeh 44 zł. 40 gr., na patyki do chorą­
giewek 10 zł., za wieńce i udekorowanie 
grobu Bartosza Głowackiego 13 zł.. Ka 
gem 67 zł. 40 gr.

(k) Z sekcji narciarskiej świętokrzy 
skiego to w. sportów zimowych. W tych 
dniach odbyło się w Kielcach doroczne 
zebranie sekcji przy licznym współu­
dziale członków’, ua którem powzięto 
szereg douiosiych uchwał dotyczących 
rozwoju narciarstw a w Kielcach.

W zakończeniu obrad wybrano no­
wy zarząd, do Którego weszli, jako nre 
zes wicewojewoda dr. A. Kroebl, oraz 
pp.: 1. Cybulski, H. Czarnecka, kpt. Kie 
mens, E. Kozłowski i inż. Sokołowski, 
jako członkowie.

Składka członkowska wynosi 7 zł. 50 
groszy rocznie

Zapisy przyjm uje p. H. Czarnecka 
Województwo, tel. 125 i p. J. Cybulski, 
Hipoteczna 25 — tel. 205.
_ (k) Czy to prawda? Wczoraj przybył 

do Kielc z Kumunji znany w Kielcach 
przemysłowiec p. inż. Stanisław S ta r­
ke. Jak  krążą pogłoski p. Starke prowa 
dzi pertraktacje o nabycie od H uiy Bo 
koju fabryki odlewów w Suchedniowie.

Jeśli pogłoska ta  jest prawdziwą, to 
nabycie fabryki przez p. Starkiego 
przyczyniłoby się w znacznej mierze do 
zmniejszenia bezrobocia na terenie Su­
chedniowa.

Od czasu nabycia Suchedniowskiej 
fabryki przez H utę Pokoju, pracę w fa 
bryce ograniczono i znaczna część robot 
pików pozostała bez pracy.

sosnowca-
(s) Choroby za&azne w mieście. W, 

nb. tygodniu zanotowano następujące 
przypadki  ̂ zachorowań i  zgonów na 
choroby zakaźne i inne. Na dur brzusz­
ny  zachorowało 7 osób, zm arła 1 osoba, 
na płonicę zachorowało 3 osoby, błoni­
cę 2, różę 3, odrę 3, krztusiec 3, gruźlicę 
płuc 4, świnkę 1 osoba. Odkażono po­
ndem  6 mieszkań, odwszono 12 osób w 
zakł. dezynfekcyjnych.

(s) Podziękowanie. Kom itet poświę­
cenia sztandaru pierwszego klubu mło­
dzieży im ienia m arszałka J . P iłsud­
skiego w Sosnowcu wszystkim ofiaro­
dawcom kwot pieniężnych, firm ie Woź 
niak za ofiarowanie drzewca do sztan­
daru oraz s:r varzyszeuiom, cechom, 
związkom i osobom, które przyczyniły 
się do uświetnienia tej uroczystości w 
dniu 9 bm. składa tą  drogą staropol­
skie „Bóg zapłać".

Za komitet: ks. kan. P r. Raczyński, 
WŁ Mazur, R. Cholewicki, A. Stypa, 
M. W ojtulew io

Na liczne zapytania komitet komu­
nikuje, że osoby, czy związki, które na 
dzień 9 bm. nie zdążyły z jakichkol­
wiek powodów złożyć gwoździ — mogą 
to jeszcze uczynić do dnia 1 grudnia rb. 
pod adresem klubu, ul. W arszawska 22 
w Sosnowcu.

(s) „Artyści" w Sosnowcu. Dziś, t. j. 
w niedzielę 23 bm. odbędą się dwa 
popularne przedstawienia na Pogoni w 
sali związków (ul. M arjacka). Odegra­
na zostanie sensacyjna nowość am ery­
kańska ze śpic-wami i tańcam i p. t. 
„Artyści". Sztuka ta zyskała wielką po­
pularność, dzięki wybornej grze a r ty ­
stów i oryginalnej treści, osnutej na 
tle przeżyć ustosunkowanej cyganerji 
artystycznej.

Początek przedstawień o godz. 4-ej 
popoł. i 8 wiecz.

W poniedziałek 24 bm. „Artyści" o- 
degrane zostaną w Dąbrowie, w tea ­
trze „Miraż".

(s) Poranek dla młodzieży. Towarzy­
stwo opieki pozaszkolnej nad młodzie 
żą w Sosnowcu, urządza dzisiaj, w sali 
kina „Zagłębie", poranek dla młodzieży 
i starszych z następującym  progra­
mem: film 10-akt, p. t. „Aarab" z Ka­
nionem Noyarro, tygodn. aktualny, we­
sołe komeaje.

Początek o godzinie 11.30 i»rzed po­
łudniem.
(s) Zasypać bajoro przy ul. W iejskiej. 

Przy domach oznaczonych nr. 1 przy 
ul. W iejskiej, od dłuższego już ezasu u- 
tworzyło się formalne jezioro i to dość 
duże tamujące komunikację pieszą w 
stronę ul. Kolejowej.

Pożądane by było zasypanie jeziora 
szlaką z pobliskiej huty, gdyż stanowi 
ono rozsadnik chorób i  uniemożliwia 
przejście.

(s) Z targowicy sosnowieckiej. W ub. 
tygodniu spędzono na targowicę w Soa 
nowcu 2.093 szt. trozdy chlewnej.

Płacono za 1 kg. żywej wagi od zł. 
L50 do zł. 2.15. Ten dec ja spokojna.

Zaznaczyć należy, że ceny w Sosnow 
cu, były niższe od cen w Mysłowicach 
od 10 do 15 groszy na 1 kg.

(s) Z targowicy myełowiekiej .W ty  
godniu od 15.71 do 21.11 spędzono na ta r  
gi: bnhaji 230, wołów 89, krów 586, jałó 
wek 296, cieląt 190, nierogacizny 2265. 
Targ ożywiony, tendencja zwyżkowa.

PODZIĘKOWANIE,
Przewfelobnemu Duchowieństwu psrafji Czeladź, Dyrekcji Towarzystwa 

,Satnra“, wszystkim organizacjom, oraz wszystkim krewnym i znajomym za 
pomoc i przyczynienia się do uświetnienia uroczystości pogrzebowych

ś. p. Izydora Zakrzewskiego
tą drogą składają serdeczne podziękowanie stroskani

ŻONA I SYMOW5E.

Stan bezrobocia w Zagłębiu.
Ogólny stan bezrobocia na tere­

nie Zagłębia wynosi obecnie 13.147 
osób.

W  porównaniu do ub. tygodnia 
bezrobocie zwiększyło się o 52 oso­
by, a to z powodu kończącego się se 
zonu budowlanego. Częściowo za­
trudnionych jest na terenie Zagłę­

bia 10.891 osób, z czego na 3 dni w 
tygodniu — 3.031, 4 dni — 5.492,
5 dni — 2.368 osób.

W okresie od 3 do 9 bm., wypła­
cono bezrobotnym 4.932 zasiłków.

Do Francji wyjechało w ub. ty­
godniu 29 osób.

inni szatani byli tam czynni.
Łagodny wyrok sadu w procesie o zaburzenia robotnicze

w Olkuszu.
Sąd apelacyjny w Warszawie- 

rozpatrzył wczoraj proces dotyczą­
cy wydarzeń z kwietnia b. r., kiedy 
to w Olkusz i doszło do rozruchów 

w związku z redukcją 
w fabryce naczyń emaljowanych.

Robotnicy wystąpili z żądaniami 
do zarządu fabryki o polepszenie im 
bytu i zapewnienie im ciągłości pra­
cy. Zwłaszcza dokuczliwą sytuację 
stworzyła przeprowadzona w fabry 
ce redukcja, odsłaniająca przed licz 
nemi rodzinami

widmo nędzy i  głodu.
W przeciągu trzech miesięcy z 2400 
zatrudnionych w fabryce robotni 
ków, zredukowano 600 osób, przy- 
czem redukcji podlegali przeważnie 
robotnicy, pracujący w tych zakła 
dach od wielu la t Kilkunastu mia­
ło za sobą

po 20 lat pracy.
Delegaci robotników przedstawiali 
zarządowi listy ludzi, dla których re 
dukcja nie byłaby tak dotkliwa i pro 
sili o zmianę w tym względzie poczy 
nionych zarządzeń.

Zarząd fabryki jednak wniosków 
delegatów nie uwzględnił, choć dla 
uspokojenia pracowników zakomuni 
kował im, że postępuje

w myśl żądań delegatów.
Robotnicy zorganizowali wiec, w 

którymi wzięlc udział około 2 tysię­
cy osób. Przedmiotem obrad była 
sprawa redukcji, obniżenia plac i 
przewlekania spraw robotniczych 
prpz dyrektora fabryki p. Otto. 
Mówcy oświadczyli zebranym na 
wiecu, że delegaci są bezsilni wobec 
zarządu fabryki. Wzburzeni uczestni 
ey zgromadzenia zorganizowali 
pochód pod gmach zarządu fabryki 
i wysłali delegację do dyr. Otto. Ten 
wszakże nie przyjął delegatów, o- 
świadczając, że je właśnie obiad i 
nie ma czasu rozmawiać z robotnika 
mi. Zaagitatowany przez prowody­

rów dum, dowiedziawszy się o nie- 
przyjęciu wysłanników, zaczął bom­
bardować okna mieszkania dyrekto­
ra kamieniami, a następnie wdarł 
się do jego mieszkania i 

uproioadzit siłą dyrektora Otto, 
by oprowadzać go w pochodzie po 
ulicy.

Zawiadomiony o zajściach komen 
dant miej sco w et j policji wszczął ak 
cję celem rozpędzenia tłumu i po­
łożenia kresu ekscesom.

Silny patrol policji napotkał groź 
ny opór tłumu, który nie rozszedł 
się,

mimo salwy karabinowej 
Na miejsce zajść przybył zastęp­

ca starosty, proponując konferen­
cję z delegatami. Dopiero po tej kon­
ferencji tłum oswobodził dyrektora 
fabryki i rozszedł się.

W wyniku podjętego w sprawie 
tej dochodzenia pociągnięto do od- 
poiwedzialności karnej
24 najbardziej czynnych uczestni­

ków wiecu
i następujących po nim ekscessów.

Oskarżeni stanęli przed sądem o- 
kręgowym, gdzie przyznawali się do 
winy, lecz tłumaczyli swój czyn 
ciężką sytuacją, w jakiej się znajdo­
wali.

Sąd, biorąc pod uwagę 
okoliczności łagodzące, 

skazał prowodyra, Józefa Morawca 
na 1 miesiąc więzienia oraz trzynaś 
:cie osób, a w tem cztery kobiety na 
dwa tygodnie więzienia z zawiesze­
niem wykonania kary na przeciąg 
dwu lat. Pozostałych uniewinniono. 

Prokurator zaapelował, wnosząc 
o suroivsze ukaranie winnych.
Sąd apelacyjny, rozpatrzywszy 

ponownie sprawę uznał stanowisko 
sądu okręgowego, podnoszącego oko-„ 
liczności łagodzące, za słuszne i wy­
rok pierwszej instancji zatwierdził.

Chcąc się pozbyć lokatora -- podpalił dom.
Groźny pożar w Olkuszu.

Onegdaj, około godz. 12 w nocy 
mieszkańcy Olkusza zaalarmowani 
zostali dzwonkami rozlegającerni się 
ze wszystkich rogów ulic, a zwia- 
stującemi pożar.

Wkrótce stwierdzono, że pożar 
wybuchł na terenie posesji, należą­
cej do Chai Berkowiez, Moszka 
Altera i Arona Wajcmanów, 

przy ulicy Krakowskiej.
Zbudzeni nagle mieszkańcy do­

mu, w biełiźnie rzucili się do rato­
wania swego mienia, wynosząc me­
ble

na ulicę.
Pomimo dość szybkiej, chociaż 

nie zorganizowanej akcji, bo straż 
miejska przybyła dość późno, pożar 
zlokalizowano tak, że nie przeniósł

(s) R epertuar lun. Kino „Zagłębie"! 
„Skradziony testament".

—Wawel": — „Zagadkowy zamach".

się na sąsiednie budynki drewniane.
Pożar zniszczył dach budynku, 

oraz 3 komórki, wypełnione mate- 
rjałami opałowemi i rupieciami, 
oprócz tego spłonęło 3 metry sześ­
cienne waty, używanej do 

wyrobu kołder.
W czasie dochodzenia przyczyny 

pożaru padło podejrzenie na Arona 
Szlomę Wajcmana, który mając cią­
głe zatargi z lokatorem Tobjaszem 
Mejtelesem postanowił w  ten spo­
sób go się

pozbyć,
chodziło mu również o podjęcie wy­
sokiej premji asekuracyjnej.

Straty wynoszą około 3.500 zł.
.Wajemana aresztowano.

„Momus": — „Kult ciała".
Pałace": — Ciebie tylko kochałem".
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Z Będzina.
(b) Setna roesnica powstania listo­

padowego. Ju tro  w sali starostw a o 
groclz. 6.d0 wiecz. odhQdzie siQ organiza­
cyjne zebranie przedstawicieli różnycfe 
m&tytueyj, celem utworzenia powiato- 
w  ̂kom itetu setnej rocznicy powstsi* 
n ia  listopadowego.

(b) K ursy  przeciwgazowe w Grodźcu, 
Dnia 26 bm. o godz. 7.30, w lokalu szko­
ły powszechnej nr. 2 na kolonji robot­
niczej w Grodźcu odbędzie się uroczy­
ste otwarcie kursu  dla instruktorów  
i i l - e j  jtategorji (drużynowych) drużyn 
ratowniczych P. C. K.

Jest to już drugi tego rodzaju  kurs 
n a  terenie naszego powiatu zorganizo­
wany przez PGK.

Zarząd koła PCK. z inż. Niepckoj- 
czyckim na czele dołoży wszelkich sta 
ran , aby kurs ten był możl. jaknajlepiej 
zorganizowany. K urs ten obejmie kil­
k a  przedmiotów, a  mianowicie: ratow ­
nictwo ogólne, walkę gazową, obronę 
gazową, chemię gazów, meteorologię 
oraz ćwiczenia praktyczne. W ykłady 
odbywać się będą dwa razy tygodniowo 
w  poniedziałki i środy od godz. 6-ej do 
9-ej wieczorem.

Zarząd miejscowego koła oraz kie­
rownictwo kursu  zwraca się do wszyst­
kich, którzy zgłosili swój akces, by w 
dniu  otw arcia kursu  t. j. 26 bm. pun­
ktualniej przybyli, jednocześnie zawia 
dam ia się, iż zapisy na kursy  odbywać 
się będą w dni wykładów od godz. 
6-ej do 7.30.

Z  Czeladzi.
(e) Miesięezne zebranie podoficerów 

rezerwy. W  dniu 30 b. m. odbędzie się 
miesięczne zebranie członków O. Z. P. 
K. i byłych wojskowych o godz. 9.30 -a  
no, w lokalu P . W  .i W. P. Na Piaskach, 
ul. Kośeiuszki 26.

(e) Z żyeia K. S. „Bryniea". Żywot­
n y  EL S. „Krynica" w Czeladzi obok 
sekcji piłkarskiej, tenisowej i lekkoa­
tletycznej, założył w ostatnich dniach 
sekcję ping pongową, k tó ra  zdobyła 
sobie ogrom ną sym patję i popularność 
na tutejszym  terenie.

(e> R epertuar kin. Kino „Czary".: —, 
„Człowiek śmiechu".

Z Dąbrowy.
(d) K rafeież z okna wystawowego. 

W czoraj o godz. 7-ej rano, jakiś, dotąd! 
niewyśledzony sprawca, wyrżnął otwór 
w szybie wystawowej składu aptecz­
nego L. W inogrona (Kościuszki 7), 
skąd skradł różnych kosmetyków, ogól­
nej w artości 230 zł.

(d) R epertuar kin. Kino tea tr „Mi­
raż". — dram at ,„..A jednak ciało jest 
słabe".

,.Odeon“: — „H andlarka niewolnika­
mi" i  „Wesoła wojna".

„Venus":—„W ogniu i potoku krwi",

Z Zawiercia.
(z) Z działalności koła opieki rodzi­

cielskiej przy państwowem semina- 
rjp m  pi auezycielskiem żeńskiem w Za- . 
wierciu. Odbyło się walne zebranie 1 
członków koła opieki rodzicielskiej | 
p rzy  państwowem sem inarjum  nauezy- I 
cielskiem żeńskiem, w obecności 115 ! 
osób. Porządek obrad tego zebrania za-, 
w ierał 7 punktów, z których n a  spe­
cjalną uwagę zasługują sprawozdania 
zarządu ze swej całorocznej działalno 
śei w roku szkolnym 1929-30, z kolonij 
letnich oraz kasowe.

Należy podkreślić, iż zarząd koła 
wraz z dyrekcją sem inarjum  nie usta  
wał w trosce o rozwój uczelni, jak  rów­
nież czynił duże wysiłki, aby pomóc u- 
ezenicom i dzieciom szkoły ćwiczeń, 
70 proc. których rek ru tu je  się ze sfer 
robotniczych, przez prowadzenie w cią 
gu  miesięcy zimowych dożywiania; 
urozmaicał suchą naukę organizowa­
niem wycieczek, odczytów’, pokazów, 
przedstawień, zabaw i t. zw. herbatek, 
oraz urządził podczas w akacji kolon je 
letnie dla dzieci i uczenie. Tegoroczne 
kolonje odbyły się w 3-ch miejseow - 
ściach dla 66 osób, koszt których wy­
niósł 5595 zł. 17 gr.

Sprawozdanie kasowe w dochodaeh 
zamyka się sumą 20.667 zł. 69 gr., na 
k tó rą  złożyły się m. in. następujące po 
zyeje: składki członkowskie 7159 zł.,, 
zebrane zam iast powinszować nowo­
rocznych 1165 zł. 50 gr., wpływ z ura­
dzonych im prez 711 zł. 33 gr.. zapom 
m agistratu  i kasy  chorych 1150 zł., wy­
datki zaś wyniosły 15.196 zł. 34 gr., z 
czego przypada m. in, na kolonje letnio 
5595 zł. 17 gr.. umeblowanie I  oddziału 
szkoły ćwiczeń 1516 zł. 9 gr. Nadwyżka 
5471 tA. 35 gr. stanowi: 3709 zł. 15 gr. fuu 
dusz na budowę sem inarjum  i 1762 zł. 
20 gr. rozporządzaluą gotówkę.

Ogólne zebranie na wniosek zarządu 
wyraziło podziękowanie wszystkim, 
którzy przyczynili się swemi ofiarami, 
radą czy też bezinteresowną pracą o ras 
popieraniem urządzanych imprez i za­
mierzeń zarządu i  dyrekeji sem ina­
rjum . W  uznaniu zaś owocnej pracy 
dotychczasowego zarządu, ogólne ze­
branie wybrało ponownie tenże zarząd 
w of3obach pp.: H. Jakliczowej, Ti Mo- 
lendowej. N. Iskierki. J. Ha j Jasińskie­
go, inż. S. Dutki, J . K apuśniaka oras 
S. Czaplińskiego i na m iejsce ustępu­
jący  eh : pp. F. L anger ta i J . Pudlika.



W  Uroczyste otwarcie roku szkolne^ 
eo 1930-31, w żeńskiej szkoło rolniczej • 
w Koziegłowach nastąpi we wtorek, w 
obecności starosty zawierekiego i 
przedstawicieli wydziału powiatowego.

W tymże dniu urzędować będzio ko­
misja gospodarcza tej szkoły.

(z) Z wydziału powiatowego. Odby­
ło się posiedzenie komitetu budowy 
gmachu sejmikowego, na którem do­
konano otwarcia ofert ua wykonanie . 
robót blacharskich.

(z) Ważne dla właścicieli pojazdów 
mechanicznych. Dnia 24 i 25 bm., w lo­
kalu kursów kierowców samochodo­
wych (Sosnowiec, Promyka 3) urzędo­
wać będzie wojewódzka komisja reje­
stracyjna.

(z) Repertuar kin. Kino „Stella": — 
„Ero1 ikou“.

Kino „Apollo":—„Pieśniarz Paryża

Z O lkusza.
(oil Dziadkowa opieka „nad wnuka­

mi." Na sesji wyjazdowej w Olkuszu, 
sądu okręgowego z Sosnowca, rozpatry 
wana była sprawa Wojciecha Maślarza, 
gospodarza wsi Łobzów pod Wolbro­
miem, oskarżonego przez radę opiekuń­
czą o roztrwonienie majątku nieletnich 
swych wnuków. Córka Maślarza wyszła 
zamąż za zamożnego gospodarza Giopa 
łą, lecz wkrótce obydwoje zmarli, po 
zostawiając dwoje dzieci w wieku 1 i 
pół i 2 i pól lar, oraz dość duży i do­
brze zagospodarowany majątek. Opie­
kę nad dziećmi i majątkiem powierzono 
Maślarzowi. Ody po upływie paru lat 
powołano nową radę opiekuńczą, i zażą 
dano od Maślarza sprawozdania z gospo 
darki nad powierzonym mu majątkiem 
wnuków, okazało sic, że majątek ten 
jest doszczętnie zrujnowany, brak zbo­
ża na zasiewy, inwentarza zarówno źy 
wego jak i martwego, pozostała jedy- 
wynie wyjałowiona ziemia. Sąd, rozpa­
trując sprawę Maślarza uznał go win­
nym zniszczenia przez niedołęstwo ma 
jątku i skaza! na 3 miesiące^ więzienia. 
Podeszły wiek oskarżonego, liczącego 83 
lata przyczynił się do łagodnego 
wyroku, lecz nowa opieka ma zamiar 
ponownie wystąpić z akcją cywilną 
przeciw Maślarzowi o zwrot 5 tys. zł. ja 
ko odszkodowanie za zniszczony mają­
tek.

(ol) Z akadcmji obchodu 10-lecia od­
parcia najazdu bolszewickiego, u rządzo 
nej w Olkuszu w dniu 11 b, m. zebrano 
sumę 500 zł. 5 gr. netto. Kwota tą zosta 
Ja użyta na ufundowanie tablicy parnią 
tkowej dla poległych, z podobizną mar­
szałka Piłsudskiego, którą to tablicę ko 
mitet obchodu zainicjował i wmurował 
w gmachu starostwa. Za wypełnienia 
tak bogatego programu akademii. ko­
mitet obchodu czuje się w  obowiązku 
złożyć publiczne podziękowanie: p.
prof. Rojkowi z Krakowa za wyjątkowo 
zwięzły i treściwy odczyt o marszałku 
Piłsudskim, po Jadwidze Lenderównie, 
artystce oprery katowickiej za piękny 
i wysoce artystyczny śpiew, dr. Za­
krzewskiemu za akompaniament, t-wu 
..Hejnał" za szereg wykonanych pieśni, 
prof.Alszerowi (znanemu szerokiemu o- 
g.ółowi radjo - amatorów) za grę ną cy­
trze, zespołowi orkiestry smyczkowej z 
Bolesławia (tow. kult. - oświat. przy 
Spółdz. „Społem") za wykonanie ptwo 
rów muzycznych, oraz dr. Łapińskiemu 
za wzniosłe przemówienie podczas od­
słonięcia tablicy pamiątkowej na gma­
chu starostwa

Czciciele wulkanów werbują wyznawców w Polsce. Straszna śmierć robotnika
Sekta bachaistów  zapuszcza macki,

Słusznie sfery  kościelne uderzy­
ły  ostatnio na alarm  w związku z 
coraz bardziej szerzącem się w Pol­
sce sekciarstwem. Coraz to nowe 
sekty pow stają i szukają zwolenni­
ków wśród jednostek mniej uświa­
domionych.

Ostatnio mówi się w W arszawie 
o sekcie bachaistów.

Sekta ta  założona w roku 1835 przez 
Persa Mahometa z Szvrasu. W pier 
wotnej swej formie była ona prote­
stem przeciwko niektórym zasadom 
Islamu, przedewszystkiem zaś wal­
czyła o równouprawnienie kobiet.

Mahomet z Szyrasu, prześlado­
wany przez rząd turecki musiał u- 
chodzić, wreszcie

został powieszony 
w  roku 1840.

Tymczasem jednak sekta rozsze 
rzyła się i w zmienionej postaci prze 
dostała się do E u r o p y .  Obecnie n a j­
większą ostoją sekty jest Anglja.

Współcześni bachaiści czczą ja ­
ko świętego Mahometa z Szyrasu 
D rugą świętością są dia nich kra­
tery  wulkanów.

Z pierwotnych zasad bacliaizmu 
pozostała tylko idea wyższości ko­
biet i z tych właśnie powodów znała 
zda ona takie rozpowszechnienie w 
Angłji, gdzie sufrażystki walczyły 
o praw a kobiet.

Obecnie wpływy tej sekty prze­
dostały się do W arszawy, gdzie zna 
lazły grupę wiernych 
wśród miejscowych esperantystów

Z sektą tą  wiążą między innemi 
nazwisko jednej z czołowych espe- 
ran tystek  warszawskich pani Z.

Ostatnio w tej sprawie w stowa­
rzyszeniu esperantystów  wygłoszo­
no szereg odczytów.

Do wiązanki sekt, które istnieją 
w Polsce dochodzą więc czciciele 
Mahometa z Szyrasu i kraterów  
wulkanów.

Arystokrata morderc
Przed sądem przysięgłych w 

Londynie rozpoczął się obecnie sen­
sacyjny proces przeciw 32-letniemu 
arystokracie A rturow i Smelłey‘owi, 
stojącemu pod zarzutem zamordowa 
nia 24-letniej Francuzki, Adrianny 
Leehamps. Bliższe szczegóły tej cio 
kawej alery  są następujące:

Smelley jest człowiekiem bardzo 
bogatym i większą część roku prze­
bywa w swej posiadłości ziemskiej 
w Trocky w towarzystwie swej żo 
ny, Edyty. Prze rokiem przyjęła pa 
ni Smeiley dla towarzystwa młodą 
nauczycielkę francuską, pannę A -  
drianoę Leehamps. Smeelleytowi 
wpacłłą w oko pikantna paryżanka 
i niebawem nawiązał z nią intymny

stosunek miłosny.
Schadzki odbywały się w ustron­
nym zameczku myśliwskim, miesz

cżąeym się w odległości kilku kim. 
od Trocky.

Po pewnym czasie francuzka u- 
czuła się m atką i zażądała od kochan 
ka stanowczo, aby rozszedł się z żo­
ną, a ożenił z nią, grożąc w przeciw 
nym razie skandalem.

Pewnego dnia doszło między ko­
chankami do gwałtownej sceny, w 
toku które rzucił się uniesiony 
wściekłością arystokrata  na biedną 
dziewczynę i

udusił ją.
Stało się to w ogrodzie, otaczającym 
zamek myśliwski. Smelley, ochło­
nąwszy z pierwszego przerażenia, 
chciał gdzieś ukryć zwłoki, ale na 
tej czynności przyłapał go leśniczy.

Smelley'a aresztowano, a obecnie 
będzie on musiał odpowiedzieć za 
swój czym zbrodniczy. W ynik tego 
procesu oczekiwany jest z ogrom- 
nem zainteresowaniem.

TABLETU!
1 .  BUKOWSKIEGO

w małych wygodnych pudełkach
p o  20 f a b ł e t e k  w  c e n ie  Zł. i.żO SEeSYS eSt fiiSWy* 
gostnycft S przyhrysh w użyciu proszków , uni­
kając krztuszenie się ? rożs. -puwsra&e przy 

— źydu , —
Usuwa a uporczywy ból ęJov“.y. Żądać -wszędUe.

Zm iażdżony przez windę
W słodowni „Lubicha“ w Jęd rze­

jowie uległ śmiertelnemu wypad­
kowi robotnik Jan  Chmiel, ła t 20, 
mieszkaniec Jędrzejowa, któremu 
będąca w ruchu winda elektryczna 
zmiażdżyła, czaszkę.

Ustalono, że wymieniony poniósł 
śmierć w skutek własnej nieostroż­
ności, bowiem Chmiel pracując od 
2-ch la t w słodowni, wiedział o is t­
niejącym zakazie wożenia się win­
dą, a jednak w dniu krytycznym 
nie chciał wejść po schodach na 
I I I  piętro, lecz w'siadl w będącą w 
ruchu windę, a nie zdążywszy sta­
nąć po środku platform y został 
przygnieciony brzegiem windy do 
muru, w skutek czego poniósł śmierć 
na miejscu.

Zycie gospodarcze.
G I E L D A.

Warszawa, 22. 11
Warszawa — Doi. 8.91 i pól 
Nowy Jork 8.914 
Londyn 43.32*':
Paryż 35.05 i pól 
Wiedeń 125.54 
Praga 26.45 
Włochy 46.71 
Szwajcaria 172.39 
Berlin 212.61
Doi. War. pr. obrt. 8.90 i pół 
5-cio proc. Poż Konwer. zł. 51.00
3-eh proc. Poż. Budowlana zł. 50.00
4-ro proc. Poż. Inwest. zł. 102.50
4 i pół Ziemskie Kredyt. żŁ 54.00—54.25

Tendencja słabsza
A K C JE .

Warszawa, 22. iŁ  
Bank Dyskontowy 108.00 
Bank Handlowy 108.00 
Bank Polski 163.00 
Cukier 34.00 — 35.00 
Węgiel 40.00 
Cegielski 40.25 
Ostrowieckie 49.00 — 50.00 
Modrzejów 12.75 — 12.25 
Starachowice 16 50 — 16.25 
Haberbusek 115.00

Tendencja niejednolita.

wnosow wc r
— łysienia usuwa —  

„Essncfa ̂  OHtUO #0 > CHMIELOWA" 
i „M ydl©  CENOWO-CHMIELOWE" 

2 K oęutkłam .
S p r z e d a j ą  a p t e k i ,  s k ł a d y  a p t e c z n e

HRABIA 
m m i Ł  CHRISTO.
471 . —

— W alentyno!... W alentyno!...— 
zawoła! w marzeniu Morrel, bo usta 
żadnego dźwięku nie wydały, po­
ruszyły się tylko.

— Ón cię woła — rzekł hrabia — 
wzywa cię wśród snu głębokiego, ta­
kiego zupełnie, jakiemu i tyś swój los 
powierzyła. Dwukrotnie śmierć poko­
nałem, która miała was rozłączyć. 
Patrz, W alentyno,oto on, mąż twój, 
tylko dlatego, by ciebie w zaświa­
tach zobaczyć, rzucił się w objęcia
mierci, do grobu zstąpił.

Gdyby nie ja, — umarlibyście 
oboje i oby Bóg zechciał mi to po­
liczyć, jako zasługę uą Sądzie Osta­
tecznym.

W alentyna pochwyciła rękę h ra ­
biego i w niepokonanym porywie 
wdzięczności gorąco ją ucałowała.

— O tuk, dziękuj mi i powtórz 
mi to nieraz, że istotnie uczyniłem 
dla was coś dobrego, bo wierzaj mi, 
iż potrzebuję bardzo takiej pociechy

— O... tak!.. Dziękuję ci z całej 
duszy — rzekła W alentyna — jeże- 
lihyś wątpił w szczerość mych dla 
ciebie uczuć, zapytaj się Idaydee, 
zapytaj się mej najdroższej siostry 
Haydee, k tóra potrafiła, przez czas

tak bardzo długi, dnie mych wycze­
kiwać znośnenii uczynić, mówiąc mi 
o dniu szczęśliwym, który miał dla 
mnie nadejść, św it którego w tej 
właśnie oto przeżywam chwili.

— Więc ty, W alentyno, kochasz 
Haydee naprawdę? — zapytał Mon­
te Christo ze wzruszeniem, które 
napróżno ukryć się starał.

— Czy kocham Haydee? — za­
wołała W alentyna, — O! tego jest 
pewną moja dusza!

— A więc słuchaj mnie, W alen­
tyno, błagać cię będę o jedną łaskę.

— Mnie?.. Wielki Boże!.. Czyż­
bym mogła istotnie być tak  szczę­
śliwą?

— W ierzaj, iż możesz mi zrobić 
dużo dobrego. Nazwałaś Haydee 
siostrą swoją, uznaj ją więc istotnie 
jaką swoją siostrę i obdarz ją  praw 
dziwie siostrzanym uczuciem, wspie 
ra j ją  wraz ze swym mężem we 
wszystkich je j poczynaniach, bo po 
zostanie ona sama jedna na świecie.

— Sama jedna ira świecie? — 
dał się słyszeć głos z głębi sali, w 
mroku tonącej — sama?., a to dla­
czego?

Monte Christo odwrócił się.
Haydee stała tuż za nim, prze­

rażona, blada, z wyrazem obłąka­
nego strachu w oczach.

— Ponieważ jutro, córko moja— 
zajmiesz stanowisko z urodzenia ci 
należne. Ju tro , księżniczko, zwrócę

ci wszystkie twe bogactwa, wraz 
z imieniem ojca twego. Nie chcę 
przytem w niczem cię krępować.

— Opuszczasz mnie, panie?
— Haydee! Jesteś młoda, piękna 

bogata i wysokiego, książęcego, po­
chodzisz rodu. Zapomnij o mnie i 
bądź szczęśliwa.

— Niech i tak będzie — odpo­
wiedziała Haydee — rozkazy twe. 
panie, będą spełnione... zapomnę 
imienia twego i będę szczęśliwa.

Po wypowiedzeniu słów tych — 
cofnęła się, kierując swe kroki ku 
wyjściu.

— Boże mój — zawołała W alen­
tyna, trzym ająca ciągle na rękach 
swych odurzoną głowę Morrela — 
czyż nie widzisz, panie, jak bardzo 
ona jest blada?., nie odczuwasz te­
go, jak bardzo cierpi ona?

— Jak  możesz domagać się, sio­
stro moja, — zawołała Haydee z 
bólem, któryby poruszył niebo — 
by ten, który jest panem moim, ro­
zumiał mnie i odczuwał uczucia tej, 
k tóra jest jego niewolnicą tylko?

Słowa te spraw iły na Monte 
Christo tak silne wrażenie, iż za­
drżał cały, a gdy jego oczy spotkały 
się ze spojrzeniem greczynki, nie 
mógł znieść ich blasku.

— Boże mój!., zawołał Monte 
Christo — czyżby to było, Haydee, 
prawdą, byś znaleźć mogła szczę­
ście w tern, gdybyś pozostała przy

mnie?
— Jestem  młodą — cichym gło­

sem odpowiedziała córka Ali Tele- 
bfena — i kocham życie, któreś mi 
tak słodkiem uczynić potrafił, żal 
byłoby mi przeto umierać.

— Czyżby to znaczyć miało, że 
jeżeiibym ja  cię opuścił, to wtedy..

— Umarłabym, panie mój, oto 
wszystko...

— Czyżbyś mnie kochała?
— O /W alentyno!.. On pyta, czy 

ja  go kocham!
Pierś hrabiego wzniosła się 

zadrżało serce.
W yciągnął rękę i Haydee z krzy 

kiem radości rzuciła się w jego ra ­
miona.

— O, tak! Kocham cię, kocham 
jak kocham samo życie. Zaś ty — 
życiem rnojem calem jesteś. Kocham 
cię miłośeią stworzenia ku Bogu, po 
naeważ jesteś najpiękniejszy, najpo­
tężniejszy i najlepszy ze wszystkich 
na tej ziemi istnień.

— Niech się więc stanie według 
woli twej, żono moja. Bóg, który 
mnie wskrzesił, wbrew nadziejom 
wrogów moich, i uczynił zwycięzcą, 
nie chce najwidoczniej, by łzy moi* 
były zakończeniem poczynań moich 
J a  sam, pocizuwając się w pewnej 
mierze do winy. pragnąłem się uka­
rać. Bóg — nietylko mi przebacza, 
lecz obdarza naw et łaską.

©. d. 9 -
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£j oraz d ia lo rm ją  i naśw ietl, kw arcow e s 'o su je  sic w następu jących  chorobach: w szystkie przeziębienia i ich następstw a: zachorzenia d róg  oddechowych,
iy> reum atyzm , ischias, neu ra lg ia ; chronię  ne zachorz. organów  w ew nętrznych: choroby serca, zachorz. żołądka i je lit, k a ta r  płuc, gruźlica, cukrzyca, za- A
m chorzenie nerek i pęcherza; choroby nerwów, padaczka, h y s te rja , wycieńczenie; choroby skórne: egzemy, liszaje; specja lne  leczenie chorób kobiecych; M
... anem ia, chroniczne k a ta ry , m acicy, uplaw y; u  dzieci b rak  ap e ty tu , krzyw ica, skrofuloza. ji
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Korzystajcie s  nadzwyczajnej okazji.,.
/  \  Z e g a r e k  Kry iy „A I * IE Rs< z e  z ło t a

l i i  am erykańskiego  z trzem a kopertam i
4  '>A IJ T Y L K O  Z A  Z Ł .  10.25.

?«m. zŁ 60. —  nic n ie  różniącego się od praw dziw ego 
złota 14 kar. W ysy łam y n a  listow na zam ów ienie zega­
rek prak tyczny , m odny, ochran iający  n d ! kurzu, jak  i 
od rozbicia się szkła, p łask i, w yregulow any do m inu ty  
„A ukier“ z g w a ra n c ją  15 letn ia. 2 sztuki zł. 19.65. Lepsz® 

go gatu n k u  14. 15, 18, 24, 30, 35 zl. Te sam e odkry te  7, 9, 13.50 18, 22, 33, 45. 
Zegarek m ęski lub  dam ski na rękę 11, 13, 15, 16, 23 zl. Budziki stołowe 10, 12, 14. 
Dewizki z am er. złota 1 50. 2, 3.50, 5, 8. Za koszta przesyłki płaci kupujący . Ke 
klam ow y zegarek n iklow y zł. 4.87. . Faj,,. Ze"

„PE R FEC TW A TG H  * M. W arszaw a, 
S k rzynka Pocztow a 808. 

O trzym ujem y nroc listów  dziękczynnych.

K ino-teatr

„Wawe!“
w S ie icu

obok kościoła 
Tel. 7-65.

DZIŚ! O s ta tn ie  2 d n i so b o ta  i n ie d z ie la  DZIŚ!
EDDIfc POLO

w film ie  sa lo n o w o  se n sa c y jn y m  p. t.:

„ Z a g a d k o w y  Z a m a c h ”
N a d p ro g ra m l N ad p ro g ram !

W ielka k o m ed ia  p ełn a  h um oru .

K I N O

„M omus‘
P o g o ń .

Od p ią tk u  21 d o  n ie d z ie li  23 l is to p a d a  
Kmocjuiące arcydzieło polskie 

f y r  B ą l#  i f ^ i  P o tę ż n y  d ra m a t  e ro ty czn y
p-g. p o w ieśc i M. Srokowsklugo. 

W ro la c h  g łów .: E u g e n ju sz  B odo, K ry s ty n a  A n k w ic z  ze 
w sp ó łu d z ia łe m  sił z a g ra n ic z n y c h  W ik to r  W a rk o y  o raz  
A g n e s  P e te rs e n  M o ż żu ch in o w a . —  Je d y n y  film  p o lsk ij 
k tó ry  z a g ra n ic a  w y św ie tla n o  z k o lo se ln e m  p ow odzen iem ^
N a d i > r o ^ r ^ m  A rcv w eso ła  f a r s a  w 2 a tacn
A N O N S ! W n ie d z ie lę  o go d z . ! 1 ra n o  P0R& M EH d la  

m ło d z ie ż y  —  r - n y  m ie isc  30 i 50 groszy .

A .
K in o-T eatr

„M iraż”
Dąbrowa Górnicza 

3-go Ma|a 14,
te le fo n  3-01. 

▼

O d  c z w a rtk u  20 d o  n ie d z ie li  23 l is to p a d a  1930 r. w łą c z n ie  
M is trzy n i e k ra n u  G L O K JA  S W A N S O N  i g e n ja ln y  
L IO N E L  B A R K Y M O R E  w  p o tę ż n y m  e ro ty c z n y m  

d ra m a c ie  p . Ł

„...A Jednak  ciało Jest s ła b a ”
N a d p ro g ra m ! N a  sc e n ie !

\/%/ i f \  W y s tę p y  a r ty s tó w  s to lic y  p o d  
f  V JJiTa. k ier. J. D arsk ie g o .

U d z ia ł b io rą : L o la  P a tro n i z n a k o m ita  p o lsk a  su b re tk a , 
M ieczy sław  P a w ło w sk i w y tw o rn y  p io se n k a rz  c o n fe re n s je r  

W programie: Humor, dowcip, satyra aktualności.
Zapowiada M. PAWŁOWSKI. R eżysrr J. DAR3K1

Hino-Teatr

Dźwiękowy

„Nowości"
B Ę D Z I N .

O d  p o n ie d z ia łk u  d n ia  !7 d o  n ie d z ie li 23 l is to p a d a  br.

^ P a r a d a  m i ł o ś c i 55
(Książe małżonek)

W ro lach  g łó w n y c h : HAUR1CFA CHEVALIER o r a z  
Jeaneta Mc. Donald, Łupino Lana 1 LHjan Rotit.

10D proc. d o d a tek  d ź w ię k o w y .
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Z E G A R E K  KRYTY „ANKI ER" Z E  Z Ł O T A
am erykańsk iego  z trzem a kopertam i za zł. 12.63 

(sam. 65), nie nie różniącego się od praw dziw e­
go zło ta 14 kar. w ysyłam y na  listow ne zamówie­
nie zegarek  p rak tyczny  m odny d la  każdego czło 
w ieka ta k  d la  robo tn ika  ja k  in te ligen ta , ochran ia  
ją  od k u rzu  jak  i  od rozbicia się szkła, p łask i 
w yr. do m in u ty  „A nkier“ (według niniejszego 
rys.), z 10 l e t  gw ar., 2 szt. 25.47, lep. gat. 16, 18, 22, 
28, 35, 40, 50. Te sam e odkry te  zł. 8.10, 15, 20, 25, S3 
i  35 zł. Zeg. m ęski lub  dam ski na  rękę  12, 14, 
16, 18, 25, budziki 10, 12, 14. Dew izki z am er. zło ta 
zł. 2, 4, 6, 8. — Za koszta przesyłki p łac i k a p u ją  
ey. A dresow ać: Św iatow a F irm a  

Genewskicb Zegarków  
JÓ Z E F JA K U B O W IC Z  E. Z.

,  r , , 35 i 50 zł.. W arszaw a, uL S ienna 27
• , , ,  A. ? ustow  dziękczynnych. Z powodu b rak u  m iejsca zam ieszczam y 

nl f  v r a  m iojszem  zam aw iam  zegarek  z am er. złota. J e s t  to już  trzeci zega- 
j£Io^[)}?lPrz n Jestem bardzo zadowolony. Teodor B ław at, k ierow nik  szko

S z .P .! D ziękuje za nadesłany  m i przed 3 la ty  zegarek, którego chód oka­
zał się bez z a rz u tu  Obecnie zam aw iam  jeden z e g n e k . R yszard  Rydel. 
Urzędn. Izb. K ontr, w Bydgoszczy.

Sz. P.! P rzed  2 la ty  nabyłem  u  Sz. P . zegarek, z k tórego jestem  zadowo­
lony, gdyż m a dobry chód, wobec tego nastręczam  klijentów . Proszę o w ysła 
m e takiego sam ego zegarka. W ojciech B aniłcw . P oster. P . P. w Cycowie.
, . U°TrY zegarek  kupisz ty lko  w znanej we w szystkich dzielnicach
k ra ju  firm ie: J .  JA K U B O W IC Z, ‘W A RSZA W A  43.
W yciąć. Zachować! Rekom endować!

Uważaj i czytaj'!
ZWRÓĆ U W A G Ę NA 50 PROC. ZN IŻK Ę CEN,

Święto się zbliża. K ażdy pow inien zaoszczędzić ciężko zapracow ane p ie­
niądze i nabyć tow aru  z pierw szego źródła. W ięc oosfanow iliśm y w ysiać 5000 
kom pletów pierw szorzędnych tow arów , k tóre  n a d a ją  się dla każdego do m u  W 
celu rek lam ow ania  naszych tow arów  o przekonan iu  ich dobroci i n isk ich  cen

TYLKO ZA 55 ZŁ.
A m ianow icie- 3 m tr. dublej kam garn  140 emt. szer. n a  eleganckie ub ran ie  
m ęskie św iąteczne w różnych kolorach 3 m tr. ry p su  jedw abnego na  e legan­
cką suknię św iąteczną w najp iękn ie jszych  kolorach, 1 sw etr m ęski lub  dam ski 
w najnow szych angielsk ich  deseniach, 1 koszula try k . zim. I  gat., 1 koszula 
dam ska tryk . zim. I  gat., 7 flanelk i w różne paseczki lub  czy s to ’b ia łe j na 
bieliznę zimową, L sza l weł. lub  jedw abny w różne nasy  i w desenie, 1 p a ra  
pończoch zim., 1 p a ra  skarpe tek  zim., 1 k raw a t jedw abny.

( Całą tak ą  w ypraw ę w ysyłam y ty lko  za 55 zł. po o trzym an iu  listow nego 
zam ów ienia (płaci się p rzy  odbiorze n a  poczcie).

U w aga: K npujacv  nie nie ryzyku je , gdyż o i 'e  tow ar się n ie  po­
doba, p rzy jm ujem y  zpowrotem .

Do każdego zam ów ienia dolicza się 3.50 gr. jak o  koszta opakow ania i 
o p ła ty  pocztowej.

A dresow ać p rosim y: F irm a  „W YGODPOŁ“, Łódź, N ow om iejska 7.
Na  żądanie w ysy łam y bezp ła tne  cenniki.

S e n s a c y j n a  z n i ż k a  cen i
Z E G A R E K  SCiRYlY „ A N & S E R ”  z e  z ł o t a

am erykańsk iego  c trzem a kopertam i 
za zł. 10.95 (zam. 69), nic nie różniącego 
się od praw dziw ego zło ta 14 k a r. wy 
sy łam y n a  listow ne zam ów ienia zega­
rek  p rak tyczny , moriny d la  każdego 
człowieka ta k  d la robo tn ika  ja k  i in­
te ligen ta , o c h ran ia ją  od k u rzu  ja k  i od 
rozbicia się szkła, p łask i w yr. do m in u ­
ty  „A nkier“ (według niniejszego rys.) 
z 15 let. gw ar., 2 szt. zł. 20, lep. g a t  12.35, 
14, 36.65, 18.25. 21. 27, 35, 40 i 50. Zegarek 
m ęski lub  dam ski na  rękę 9.35, 10.50 
12.25 14.25, 16, 18, 25. Z egark i reki. n ik ł 
5.75, 7.75, b u d z ili  9.95 i 12.25. Dewizki z 

am er. złota zł. 1.50, 2, 4, 6, 8.
Za koszta p rzesy łk i p łac i kupujący . 

A dresow ać: F ab r. SkŁ Zeg.
ED . J A K  lJBIŃ SK I, W arszaw a,

PI. N apoleona, oddz. 17, skrz. p o cz t 237.

’Nęai___

U W A G A  C H O R Z Y !
Leczę z dobrym  sku tk iem  w szystkie choroby, płuc, w ątroby, kam ieni 

żółciowych, żołądka, nerek, nerwów, g ruźlicy  kościowej, choroby kobiece, oraz 
reum atyzm  i t. d.

P ac jen c i z daleka m ogą się taksam o leczyć, p rzy sy ła jąc  m i opis choroba.
G o d z in y  p r z y ję ć : T O M A S Z  S A N T O R A *

Od 8 — 1 ej i o d  2 —  6-ej. naturallsta
W  n ie d z ie le  i św ię ta  od  8—I. MjfSłOATSS G-Sf. ?-83.<QWa 48 .

Komunaina Kasa Oszczędności powiatu Zaw erciańskiego
w  Zawierciu

ogłasza ni lie jszym

K O N K U R S
na stanow isko zastępcy głównego b u ch a lte ra  z w ynagrodzeniem  m iesięcznem

do zł. 400.—.
K an d y d a t (mężczyzna) w inien odpow iadać następu jącym  w arunkom :
1) Świadectwo z ukończenia szkoły średniej,
2) Świadectwo z ukończenia p rzy n a jm n ie j jednorocznych kursów  h a n ­

dlowych,
3) Świadectwo z 3-letniej p ra k ty k i w bankow ości na  odpow iedzialniej 

szych stanow iskach,
4) O byw atelstw o polskie,
5) N ięprzekroezony w iek la t  35.
O ferty  sk ładać należy do dn ia  28 lis to p ad a  b. r. N ieuw zględnione pozo­

staną  bez odpowiedzi.
Zaw iercie, d n ia  23/XI 1930 r.

N aczelnik Z arządu (—) A L E K SA N D E R  ER B E.

Matki l
Ż ą d a jc ie  w  a p ts -  
k a ch  i sk ła d . apt. 
h y g je n ic z n . pray- 

sy p k i d la  d z ie c i

„Puder Dzidzi41
<s kogutkiem)

u trzym u jącej c ia ­
ło  d z ie c k a  w  z d r o ­

w ia  i c z y s to śc i .

Ostatnie S
dni!

K to c h c e  p o z n a ć  
s w  o  j ą p rz y ­
sz ło ść  z a  2 zł., 

n ie c h  się  zg ło s i n a  M o d rze jo w - 
sk ą  33, S osn o w iec .

ŁSPgutkiEK

iI TOREBKI DAMSKIE »
I  Duży w y b ó r  n o w o śc i .  |
d — Ceny niskie. — §1
|  Ł ZIELEilEC, Sosnowiec |
I  ul. M oiirzejowaka 30 „Rozwój”. |

H A R M O i J E
N ajlepsze  i n a jtań sze  stoisko-  

w a  i ręczne znanej firmy

Andrzej Kupis
Warszawa, ul. Bednarska 21.
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DROBNE OGŁOSZENIA

N auka i wychowanie B s ^ f
CHCESZ otrzym ać posadę? M usisz u- 
kończyć ku rsy  fachowe, koresponden­
cy jne im. profesora Sekułowicza, W a r­
szawa. Żóraw ia 42. K u rsy  w yuczają !i: 
słow nie: buchalterji. rachunkow ości 
kupieckiej, korespondencji handlow ej, 
s ten o g ra fji, nauki handlu , p raw a, ka- 
lig ra fji , p isan ia  na m aszynach, tow a­
roznaw stw a, angielskiego, francusk ie­
go. niem ieckiego, pisowni, g ra m a ty k i 
polskiej oraz ekonom ji. Po ukończeniu 
św iadectwa. Żądajcie prospektów . 
Z A PISY  K andydatów  na

ft U Y

pisan ia  i liczenia na  m aszynach, oraz 
na wieczorowy półroczny K u rs

ialteryjny
rozpoczynający się 2 g ru d n ia  rb., p rzy j 
m uje codziennie S e k re ta r ja t  K ursów  
H andlow ych M. Kołaczkow skiego. B ę­
dzin, Sączewska 25. Zniżki na  p rzejazd
tra m w ajam i.  __________ __
S T E N O G R A F Jl listow nie, szybko, j a t  
na jdok ładn ie j w yuczam y — g w a ra n ­
c ja : In s ty tm  S tenograficzny  — W arsza 
wa. K rucza 26. Znającym  s ten o g rafię  
polecam y m iesięcznik ..S tenograf-'4 (ste 
ńogram y — tłum aczenia)
IPKU^EŚOR ’ ,,A lliance F ran ęa ise44, 
F rancuz, udziela lek c ji języka  i l i te ra ­
tu ry  francusk ie j, g ry  n a  p ian in ie , teo- 
r j i  oraz h is io r ji  m uzyki. A ndre  F eilde l 
Sosnowiec, K ow alska 2 u  p a n i K o­
złowskie j . _ _ _ _ _ ___________________
TANGO (10 figur) i inne tańce w yucza 
szkoła tań ca  N iny  C ichoniow ej. Do­
brane  tow arzystw o. W pisy  u  P . Cze­
chowskiego. 3 m a ja  8. U dzielanie p ry - 
w atnych lckcyj, S ielecka 6. _________

SCsaicząs korespondencyjnie
Pięciom iesięczne W spółczesne W ykłady

isuchaliarylne
b ilan sis ty  P a llie ra , zostajesz dyplom o­
w anym  buchalterem . Żądać prospek- 
lów:___ D ąbrow a Górnicza, S ienkiew i­
cza 1 0 .  _ __  __
P R Z Y JM U JĘ  uczennice do n au k i k ro ­
ju  i szycia nowoczesnego za pom ocą 
..P atron  E ksp res44. Uczennice w yucza­
ją  się szybko i dokładnie. W aru n k i b a r­
dzo dostępne. N auka  rozpocznie się od 
ł-go g ru d n ia . Zgłaszać się Sosnowiec, 
iii. K ilińsk iego  N r. 43, J .  G ajek.

K upno i sprzedaż.

W ZA K Ł A D Z IE  sto larsk im  B anasik , 
przy u licy  O rlej 18, są do sp rzedan ia  
meble na dogodnych w arunkach : poko­
je stołowe, syp ialn ie , salon ik i, gab in e­
ty. o tom any, kozetki i  inne urządzenia.

M i ó d
n a tu ra ln y  kresow y b laszanka 5 kg  .19.50

©rz ytey
dobre praw e od 10 zł. za kg. ty lko  w 
sklepie K oziołkow a i Jęd ry ezk a  Sosno­
wiec, 3-go M aja  21.
STA R E żelazo (szmelc) kupu je  i p łaci 
najw yższe ceny f irm a  II. P F E F F E R  
w Będzinie, M ałachow skiego 33, oraz po 
Ieea: Szyny budow lane i w ąskotorow e, 
d ru t kolczasty, ru ry  gazowe i kotłowe, 
używane żelazo okrągłe, płaskie i k ą to ­
we, o raz b l a c h y .   _______
FOTOGRAF J E  no dowodów kolejo­
wych i osobistych. w ykonyw a n a  po ­
czekaniu. L  Z alega Sosnowiec, 3-go
M aja 15.   __________
21h TONY auto  na chodzie sprzedam
1500 zł. Będzin, teł. 213. ______
IMEO w apienny Józefa  Pa!osińsk iego  
Sosnowiec - Środula, poleca wapno zna 
nej dobroci w kaw ałkach  i gaszono z 
natychm iastow a dostaw ą.
O K A Z JA  d la  m ieszkańców  Z agórza i  
K lim ontow a. P lace budow lane od 30 zł. 
za pręt, blizko kopaln i „Jad w ig a44 i 
K lim ontow a do sprzedania. Zagórze, 
M iraszew skich 26. W iadom ość u  gospo­
d a r z m y  ________  ~
DO sprzedan ia  2 żak iety  w dobrym  
stanie, bardzo tan io . Sosnowiec. R ybna  
20 u kraw ca.

Otomanę

PO  cenach zniżonych. Śniegowce, kalo 
sze, sw etry , trykotaże, kapelusze m ę­
skie, bielizna, pończochy, skarpe ty , róż 
ne a r ty k u ły  sezonowe. D uży wybór. 
M agazyn g a la n te ry jn y , S tan isław  Du- 
sza, S osnowiec. H ale  R ozwoju. 
SP itŹ E D A M  h arm o n ję  stoliczkow ą i 
g ram ofon  tanio . Sosnowiec, P rezyd. 
M ościckiego 14.
Z PO W O D U  w yjazdu, sprzedam  w ięk­
szy handel kolon-jalny na  Pogoni. 
W iad. „E xpres44.
K A FL E ” sprzedaje  tan io  Z ajdm an. Bę- 
dzin, ul. K o łłą ta ja  46, róg  Sączewskiogo. 
M A G IEL wrocławlca, w dobrym  stan ie  
do sprzedan ia . Sosno -vice, P aw ia  1,
T rzm iel.

pokój z k u ch n ią  do sprzeda­
n ia  lub w ynajęcia . W iadom ość: P i ł ­
sudskiego 46. P ruszyńsk i.
SPR ZED A M  m aszynę do szycia czó­
łenkową. dobrze szyje, za 90 zł. N iwka, 
ul. 1 M aja  27, C ebrat.
TA N IO  sprzedam  2 row ery, m ęski i 
dam ski, lub  zam ienię jeden  n a  h arm o ­
n ję  w arszaw ską. J a n  B orgała . Sosno-
wiec. u l. K o łłą ta ja  1. ____
D O M EK  p arte ro w y  z 4-ch u b ik ac ji do 
sp rzedan ia  z powodu w yjazdu. Sosno­
wiec, D ańdow ska 23. u  gospodarza. 
SPR ZED A M  m aszynę do rob ien ia  poń­
czoch f-m y „Record44. Sosnowiec, Dębo­
wa 35, K oziarz  Paw eł.
DGM DO SP R Z E D A N IA  Z DW OM A 
PR Z E JA Z D A M I, DUŻY PLA C , cena 
p rzystępna. W olf K lizm an, Ż arki, ul. 
K rakow ska 19 (sta c ja  Myszków).
DO sp rzedan ia  „F ord44 w dobrym  s ta ­
nie. B ędzin. Podzam cze N r. 35.______
W W E Ł  do polow ania, 9 m iesięczny, 
czystej ra sy  do sprzedania . K o lon ja
P iask i, F o ch a  11. _______ __
SPR ZED A M  tan io  gram ofon, lub  za­
m ienię n a  row er. W iadom ość „E xpres44 
Będzin.

f i M a r m o n j u m  ,.K o-ykiew ieża44, fo r
te p ja n  okazyin ie  759 zło tych sprzedam . 
Będzin, K o łłą ta ja  30. B aren b la tt.
NA C Z T E R O W łE SlE Ć Z N E  §P £A T V “ 
F -K A  B IE Ń , SOSNOW IEC, P IŁ S U D ­
SK IE G O  102, poleca pierw szorzędne 
u b io ry  dam skie, m ęskie. 25% TA N IE J , 
K U P IE  domek m urow any  do 8 ty sięcy  
w Z agłębiu . W iadom ość „E xpres Zagł.44 
Będzin.__________ __
MGTOCSTJJXi sprzedam  f-niy  B. S. A. 
m ało  używ any, tan io . W iadom ość: W a­
wel 3.   ' ___
W Y SPR ZED A Ż: 2 powozy, 2 bryczki,
uprzęże robocze i . w yjazdow e. Sosno­
wiec S ienkiew icza 1 . ______
K A F L E  szam otowe, cegły do n a jw y ż­
szych tem p era tu r, g lin k a  ogn io trw ała , 
zap raw a szam otow a, dyk ty , w apno g a ­
szone, żelazo sztabowo i t re g ry  sprze- 
da ie  po cenach fab rycznych  Cb. Fiszel, 
P iłsu d sk ieg o 40, sk lep  żelazny. __
SAMOCHÓD ciężarow y czteroton owy 
„L an c ia44 w zupełnie dobrym  stan ie  do 
sprzedania.. W iadom ość: K ielce, „Ho­
te l P o lsk i44.

PO SA D Y  i PR A C E .

ZŁOTYCH 159 jednorazow o lub do 600 
m iesięcznie, zarobić może każdy  zam ie­
szku jący  naw et n a  g łuchej p row incji, 
poza godzinam i sw ej p racy , sp e łn ia jąc  
jednocześnie szlachetny  czyn obyw atel­
ski. B liższych in fo rm acy j udziela p iś ­
m iennie  lub  osobiście „ K u ltu ra  Zawo­
dowa44, W arszaw a, ul. Hoża 54.

P r z e d

okazyjnie, tan io  sprzedam . Sosnowiec,
1 M aja 14______________ ______ ______
O B EC N IE duży w ybór gotow ych p a ­
sów do e legancji i lecznicze. Nowości 
w pasach pryncesow ych „R ozalja44 Sos
nowiec, D ęblińska 11._________________
P IE C E  żelazne najnow szej konstrukcji, 
łóżka polowe, lam py  wiszące, b iu rka , 
m eble kuchenne, gzomsy, lodow nia, p ra  
sa do kopjow ania. łańcuchy, wóz oka­
zyjnie. Dr. Low enstein, Zaw iercie, Z ie­
lona. 1.    __________ _ _ _____
M ASZYNA „Record44 now a do w y rab ia  
n ia  pończoch, swetrów, n ieużyw ana do 
sp rzedan ia  tan io  w D ąbrow ie, ul. K ró  
lowej - Jadw ig i 10. Szym onowicz. 
SPRZED A M  nowy dom na K olonji 
D ziew iąty, dwie ub ikac je  wolne. Cena 
3.650 złotych. W iadom ość: D ąbrow a,
W iejska 22 u y-łaściciela Kępy. _
BO sprzedania  re s ta u ra c ja . W iado- 
moś w adm in is trac ji „E xpresu44. Bo­
rn owiec. ____________________ _____
O K A Z Y JN IE  sprzedam  kon tu ar. W ia­
domość M arjacka  4b. W łaściciel domu.

ZA STĘPC Y  losowi w szystkich banków  
(żydowskich) w inni zgłosić się n a ty ch ­
m iast we w łasnym  in teresie  w oddzia­
le banku  pierw szej i w yłącznie jed y ­
nej ch rześc ijańsk iej polskiej in s ty tu ­
c ji bankow ej, ja k ą  je s t spółdzielczy 
bank  dla esconta i zaliczeń we Lwo­
wie, oddział w D ąbrow ie Górniczej. 
Zaznaczam , że nie m am  nic wspólnego 
z żydowską firm ą, G ospodarczym  B an ­
kiem  Spółdzielczym  w K rakow ie. W y­
p łacam y reg u la rn ie  najw yższą p row i­
zję i w ysokie prem je. D ajem y szczegó­
łowo m iesięczne obliczenia prow izyjne. 
Zw racam  uw agę żydow skiej firm ie  
Gospodarczem u B ankow i Spółdzielcze­
m u w K rakow ie, ażeby m i żadnych l i ­
stów  ponętnych n ie przysy ła ł, bo ja  w 
danej firm ie  wcale nie m am  zam iaru  
pracow ać. W . P. zastępcy, któi-zy m a­
ją  życzenie w solidnej in sty tu c ji, jed y ­
n ie  pierw szej i  w yłącznie ch rześc ijań ­
skiej polskiej bankow ej, proszę u- 
p rze jm ie  o zgłoszenia osobiste lub p iś­
m ienne: D ąbrow a - Górnicza, Ł uka-
siń skiego 29, Stan is ław  Zasada.
2 U C ZEN N IC E potrzebne do salonu  
fry z je rsk ieg o  d la p ań  „Sanitas", ul.
W arsza wska 1 8 . ____________ _
PO T R Z E B N Y  czeladnik s to la rsk i na  
robo ty  fornierow ane. Sosnow iec,Feliksa 
P e r lą  11. Zgłaszać się zaraz.

M atrym on j alne.

zap isan iem  się n a  jak iko lw iek  k u rs  
szoferski zajdź do W arszaw sk ie j Szkoły 
IN Ż Y N IE R A  FRO M  A. Sosnowiec, W ar
sza w ska 2 2 . __________ _____ ____ _
U W AGA! K A N D Y D A C I N A  SZO FE­
RÓW  M ECH A N IK Ó W . Chcąc być zdol 
ry m  szoferem  trzeb a  się wyszkolić, 
tam  gdzie są w arsz ta ty , k tó re  przed za­
p isan iem  się m ożna obejrzeć. Ja z d a  na 
sam ochodach k ilk u  typów  z różnem i 
p rzek ładn iam i. Po ukończeniu tak ie j 
nauki, może słuchacz m ieć pojęcie o 
szoferstw ie i być zdolnym . W iedzę tę  
zdobędzie n a  k u rsach  St. K onopki. So­
snowiec Sw obodna '7. Z apisy  na  now y 
k u r s codzien* :e.
R U TY N O W A N Y  handlow iec i buchal­
te r  b iian sis ta , znajom ość ustaw odaw ­
stw a i sp raw  podatkow ych, 20-letnie 
dośw iadczenie n a  kierow niczych s tan o ­
w iskach, poszukuje s ta łe j posady. 
E w en tu a ln ie  p rzy jm ie  prow adzenie bu­
c h a lte r ji  n a  godziny, a także uporząd­
kow anie zaległości. Chlubne św iadec­
tw a  i referencje . Ł askaw e zgłoszenia 
do a d m in is tra c ji pod „H andlow iec44. 
DO p ra ln i „H y g jen a44 A. M acugow ej w 
Sosnowcu, P iłsudsk iego  30, po trzebna
zdolna  p rasow aczka na  ko łn ierze . _
W Y SO K I zarobek m ożna osiągnąć p rzy  
sprzedaży nowego a rty k u łu . 35 proc. 
p row izji. Sosnowiee, P iłsudsk iego  54, 
S tro jn y .
PO S Z U K IW A N I agenci(tk i) in te lig en t­
ni, dobrze p rezen tu jący  się, do bardzo 
pokupnego a rty k u łu . Zarobek do 50 zł. 
dziennie. Zgłoszenia: K ielce, H otel Pol- 
slri. pokój 36, godz. 12 — 1 5 — 7.
PO TR ZEB N A  służąca. W iadom ość:
Będzin. K o łłą ta ja  33, M, H am pel.____
K O B IE T A  so lidna do zarządu domem
i opieki dzieckiem poszukiw ana. Zgło-
szenia: Będzin, Podw ale 1, biuro.
PO TR ZEB N A  panna do dziecka, i słu ­
żąca do w szystkiego. Będzin, Skład 
A pteczny, R ynek 14.

Zgubiono dokum enty.

N I E  P R Z E P Ł A C A J C I E !
Zegarek  %e ztota

am erykańsk iego , ni- 
czem nie różniącego 
się od praw dziw ego 

złota 14-0 kara t. 
Tylko za zł. 6.19 

za su. 59. 
na  listow ne zamówie­
nie  w ysyłam y naty ch ­
m iast elegancki p łask i 
zegarek  wyr. do m inu ­

ty, chód ankrow y z 8 le t gw ar., 2 szt. 
12, 4 szt. 23.59, 6 szt. 35 lep. gat. 7.85 i 
10.50, 13, 15, 18. 25, ze świecącym  cy fer­
blatem  i wskazów kam i 8.25, 10.50. 13, 16, 
19, 22, 28, k ry ty  an k ie r z trzem a koperta  
m i am er. złoto 11, 13. 18, 20. 25, 40. 50, na 
rękę am er. 10.90, 13.50, 14, 16. 18, 25. —
Łańcuszki z am er. zło ta 1.50, 2, 4, 6, 8, 
9, 10. — T ak ie  sam e zegarki kieszonko­
we niklow e 5.25, 6, 8, 10. — Budziki sto­

łowe 10.50, 12. 14 zł.
A dresow ać: Do znanej firm y :

„KO MERC, i A W ARSZ A W A,
u lica  D zielna Nr. 45. O ddział 2.
Posiadam y  setne lis ty  dziękczynne. Za 

koszta przesy łk i p łaci kupujący .

D W U CH  m łodych, in te ligen tnych , po­
dobno p rzy sto jnych  panów  n a  stanow i­
skach, po zn a ją  p an n y  tych  sam ych za­
le t w celu m a try m o n ia ln y m . O ferty  
m ożliw ie z fo to g ra fjam i, za k tó ry ch  
zw rot ręczym y, n adsy łać  do adm in i­
s tr a c j i  „E xpresu  Z agłęb ia44 Sosnowiec
d la  „Szatyna44 i  „B rune ta44.________ __
K A W A L E R  la t 27 p rag n ie  zm ienić 
try b  życia i t ą  d rogą  szuka p an n y  
celem ożenku. Ł askaw e zgłoszenia z 
fo to g ra fja m i proszę n adsy łać  do adm i­
n is tra c j i  pod „Szczegóły do omówie­
n ia 44.

L O K A L E .

D OM EK, pokój z k u ch n ią  do w y n aję­
cia. W iadom ość: A le ja  3 m. 6. ______
DO w ynajęcia  m ieszkanie pojedyńcze 
i pokój z kuchnią. Sosnowiec, Sielecka 
26? Ja n k ie l G etrajdehendler.
P O K Ó J z k u ch n ią  odstąp ię niedrogo.
Szczodra 8, I  p ię tro , Sosnowiec,_______
L O K A L E  przem ysłow e i s ta jn ia  do w y 
n a jęc ia . Sosnowiec. P iłsudsk iego  25. 
W Y N A JM Ę  pokój z kuchn ią . Sosno- 
wiec. Ś redn ia  3.
M IE S Z K A N IE  pokój z kuchn ią  i  św ia­
tłem  elek trycznem  do w ynajęc ia  w
Czeladzi, ul. S zp ita lna  38._____ ^
P O K Ó J z k u ch n ią  do w ynajęcia . U li- 
ca T abelna  35.
D W A  m ieszkania  po poko ju  z k u ch n ią  
do w y najęc ia  p rzy  u licy  P szennej i Ża 
b icj, obszerno. św iatło  elektryczne. 
W iadom ość: ul. Żabia 9. Pogoń. 
M IE S Z K A N IE  pojedyńcze do w y n aję ­
cia. Pogoń, ul. W ielka  24. _________
W Y N A JM Ę  2 pokoje z k u ch n ią  z m e­
b lam i. W iadom ość: P iłsudsk iego  104
u właściicielą domu. _______
B E Z  odstępnego 2 pokoje od 1.12.. do 
w ynajęc ia  w Sosnowcu. Zgłoszenia^ p i 
8emno do a d m in is tra c ji pod „2 pokoje44. 
P A N  poszukuje poko ju  um eblow anego, 
zupełnie z oddzielnem  w ejściem . ^Zgło- 
szenia do a d m in is tra c ji „E xpresu44 pod
„P an 44. __________ ________________
P O K Ó J z k u ch n ią  do w ynaj ęcia. N aru -
tow icza 17.    _ _ _ _ _ _ _
M IE S Z K A N IE  do w ynajęcia, pokój z 
kuchn ią , św iatło  elektryczne. Sosno­
wiec, ul. S ielecka N r. 34. W iadom ość u  
gospodarza.

Ostrzeżenie
Chcąc nabyć proszki od bólu głowy 

z „K O G U TK IEM 44 „M igreno Nervo- 
s in “ należy żądać takow ych w o ry g i­
nalnych  opakow aniach G ąsecsiego, zna 
nych od la t  trzydziestu . P rzy  zakupnie 
proszków z „K ogutkiem " „M igreno - 
N ervosin44 zw racajcie uw agę na opak o 
w anie i odrzucajcie uporczyw ie pole­
cane proszki łudząco do naszych po­
dobne. O ryg inalne  opakow ania po 5 
proszków  — pudełko 75 groszy.

Tara opla dorosłych
KowM-Miureno-Senfosir12Q»0,o4

# a  k a f d i f  o r y ę in a ln e l  f a b le f c *  jC 3ł
•yWoczorłynipi s .n io  hef*o *«ERvajur

KJR&O, wWARSŻAWlE.ApłęKA /*Ua.Ą.£vEC

FA JG E N B L A T T  W olf zgubił książecz­
kę w ojskow ą w ydaną przez P . K. U.
Sosnowiec. ____________ _
S K IP IR Z E P A  M aksym ilian  zgubił 
książeczkę w ojskow ą w ydaną przez P .
K. U. Będzin._________________ _
SK Ó R K I do w ypraw y z włosem p rz y j­
m u je  sklep M olickiego Sosnowiec 
w prost dworca.

“r ó ż n e .

JA SN O W ID Z  - C h irom anta . M edjum i- 
sta , un icestw ia zndane choroby i uroki. 
Mówi każdego im ię i nazwisko, p rze­
szłość, przyszłość, teraźniejszość. Sosno 
wiec, C zysta 9. lew a oficyna I I  p iętro .
W YPOŻYCZAM k o stju m y  tea trom  
am atorsk im . Sosnowiec, P iłsudskiego  
14 m. 10. M. P uchn ierska . _______

Ś n i e g o w c e
żeluje, K am asze z guinow em i podeszwa 
m i, oraz sp rzedaje  Dziecinne obuwie, 
w łasnego w yrobu gw arantow ane. Sos-
nowiec. Czysta 9. K ow alski. _____
B E Z P Ł A T N IE  udziela wszelkich porad

Biuro plsenla próśb,
k tó re  zn a jd u je  się w D ąbrow ie za m a-
gn .tra tem  (biały  domek). __
P O S Z U K U JĘ  pożyczki 1.000 złotych na 
2 la ta , dam  dobry procent. Zgłoszenia 
filja  „E xpresu4' D ąbrow a pod „Szybko4* 
U N IEW A ŻN IA M  weksel podpisany 
przez J u l ję  Szapotę, żyrow any przez 
A ntoniego M atysiaka, p łn tn y  dn ia  21.11 
30 r. na sumę 200 złotych.

Osoby, d la  k tórych przyjm ow anie 
proszku stanow i pewną trudność, mo­
g ą  używać proszek „K O G U TEK  „MI 
GRENO - N ER V O SIN 44 w form ie ta­
bletki. O pakow ania po 20 tabletek w 
pudełku. Cena zł. 1.50 gr. Żądajcie ta­
bletek „K ogutek - M igreno - N erve- 
s ln 44 w  o ryg ina lnem  opakow aniu  Gą- 
seekiego.

P O D A JĘ  do łaskaw ej w iadom ości Sz. 
P an iom  i Panom , że zakład fry z je rsk i 
w D ąbrow ie, K rólow ej - Jad w ig i 28. 
w ykonuje  wszelkie roboty  w zakres 
f ry z je rs tw a  wchodzące. Z pow ażaniem  
Chercykowicz. _________________ __

Ś n i e g o w c e
oraz obuwie na gum ie in d y jsk ie j repe­
ru je  solidnie i szybko S tefan  H um a,
P iłsudsk iego  48 (w podw órzu)._ _____
W Y N A JM U JĘ  au to  ciężarowe. W iado-
rność: Sosnowiec tel. 60 _________ ___
P O S Z U K U JE  POŻYCZKI od 50 do 60 
ty sięcy  złotych, na p ierw szy num er 
h ipoteki. Zgłoszenia: f l . P ra js , K ielce,
„H otel P o lsk i" .___________ _______ ____
O S T R Z E Ż E N IE  O strzegam  p. F e lic ję  
B artoś, zam ieszkałą w M ilowicach, ul. 
Złoi a N r. 2 za niesłuszne rozsiew anie
plotek o m nie St. Chudzik owa.
DAM 300 — 500 zł. za w yrobienie m i od 
zaraz  s ta łe j posady woźnego, inkasen ta  
lub  jak ie jko lw iek  na  kolei. P osiadam  
re fe ren cje  pow ażnych osób. Zgłoszenia 
proszę k ierow ać do adm inistracji^  „Ex- 
p resu 44 d la  „Poszukującego p racy 44.  _
G A B IN E T  kosm etyczny K. K uziorów -
ny. Specjalno kosm etyczne zabiegi ce­
lem  u zyskan ia  jędrności skóry, świeże­
go, młodzieńczego w yglądu. P ielęgno­
w anie włosów. U suw anie łupieżu i wy­
padan ia . T rw ałe  p rzyciem nianie  brw i 
i  rzęs. E lek tro liza , usuw anie b roda­
wek. M anicure. U piększania na  bale 
(M aquillaqe) System  parysk i m etodą 
U n iv e rsite  de beautć  „Cedib44 w P a ry ­
żu. Sosnowiec, D ęblińska 7, tel. 95.
PA N A  złodzieja z dn. 22.11. przy kur- 
je rsk im  pociągu, proszę o zw rot doku- 
m entów. Grodziec, skrz. pocztowa__40. 
ODDAM na w łasność chłopczyka jedno 
m iesięcznego, niechrzczonego, dobrze 
zbudowanego. Sosnowiec, K ordonow a 4 
W incen ty  K ow alski.

w
O g ła s z a  j e i 8 s ię  

, E X P R E S I E  Z A G Ł Ę B I A " .
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